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W ybory muszą jjyć uczciwe
Zarządzenie premiera gen. Szadkowskiego

w sprawie wyborów samorządowych
Prezes Rady Ministrów i Minister 

Spraw Wewnętrznych wydal dn. 9 
września r .  b. do pp. wojewodów, 
komisarza rządu na m. st. Wai 
wę, starostów i przwodniczą . 
wydziałów powiatowych, komisarza 
Rządu w  Gdyni oraz wszystkich za­
rządów miejskich i zarządów gmin­
nych na obszarze całego państwa 
wyjątkiem województwa śląskiegi. 
okólnik, ujmujący zasadniczo wytycz 
ne w sprawie wyborów samorz ' 
wych. Treść tego okólnika jest 
stępująca:

W związku ze zbliżającymi 
wyborami samorządowymi uważam 
za konieczne udzielenie panom wo­
jewodom i  starostom oraz przeło­
żonym gmin wiejskich i  miejskich 
następujących ogólnych wytycz­
nych:
SWOBODNE WYKONYWANIE 

PRAW WYBORCZYCH
Intencją Rządu przy wnoszeniu 

projektów samorządowych ustaw 
wyborczych oraz wolą izb usta, 
wodawczych przy uchwalaniu tych 
ustaw było zapewnienie szerokim 
masom obywateli, takich warun­
ków, aby mogli oni w  pełni i  z  
całą swobodą decydować zarów­
no o doborze kandydatów, jak i 
głosowaniu na tych, których 
rzą swym zaufaniem.

To też wyborcy powinni być 
wolni zarówno od niewłaściwej 
ingerencji władz, jak i  presji czyn­
ników niepowołanych. Rola władz 
administracyjnych, sprawujących 
nadzór nad czynnościami wybor­
czymi polega na pieczy nad pra­
widłowym ich biegiem, a interwen 
cja może odbyć się jedynie w 
wypadku bezpodstawnego naru­
szenia przez organa wyborcze lub 
inne osoby praw wyborców oraz 
pogwałcenia ustawy, mogącego 
spowodować nieważność aktu wy­
borczego.

RZETELNOŚĆ AKTU 
WYBORCZEGO

Drugą podstawową przesłanką, 
jaka przyświeca samorządowym 
ustawom wyborczym, jest zapew­
nienie rzetelności aktowi wybór, 
czemu. Chociaż w  ustawach tych 
nie ma sankcyj za naruszenie tej 
zasady, na straży je j stoi kodeks 
karny, grożący karami za naduży­
cia wyborcze do 5-łu la t wlęzie- 
zieoia (art. 118 —  124 K. K.).

Apeluję do wszystkich obywa­
teli, którzy zasiadać będą w  ko. 
mfsjach wyborczych, o należyte 
przeprowadzenie powierzonych im 
ustawowo czynności wyborczych 
i  przeciwstawienie się jakimkoL 
weik próbom zniekształcenia woli 
wyborców bez względu na to, z  
którejkolwiek strony byłoby podję­
te.

KONFERENCJE
INSTRUKCYJNE.

W celu gruntownego zaznajomie­
nia organów gminnych i  wybor­
czych z przepisami ustawy wybor­
czej i wydanymi do niej wskazów­
kami pp. starostowie winni przepro

P. Beck narazie
nie wyjethał do Genewy

Wobec opóźniania się przyjaz­
du do Geneiwy na Radę Ligi Na­
rodów większości ministrów spr. 
zagranicznych —  p. Józef Beck,

wadzić z przełożonymi gmin oraz 
przewodniczącymi komisyj wybor­
czych konferencje instrukcyjne, na 
których należy zwrócić uwagę w

a) aby spisy wyborców były spo­
rządzone z całą dokładnością i u- 
wżględnieniem wszystkich wybor­
ców.

b) Aby wszelkie obwieszczenia 
przedwyborcze, jak  o zarządzeniu 
wyborów, listach kandydatów, ter­
minie głosowania i  t .  p. ogłaszane 
były w  terminach ustawowych i w 
sposób, gwarantujący udostępnienie 
we właściwym czasie treści wszyst 
kim wyborcom.

Po obu stronach frontu

Sprawy hiszpańskie
Gwałtowne walki na odcinku Gandessa

Komunikat urzędowy donosi o 122 pracodawców 
wałtownych walkach na odcinku

Nieprzyjacielowi, który 
wprowadzi! do akcji całą swą 
artylerię, nie udało się przerwać 
lin ii republikańskiej. W  górach Ca 
ballos faszyści również zostali od­
parci. T rzy samoloty faszystow­
skiej zostały strącone.
PŁK. ALEXANDER DEMASKUJE 
INTERWENCJĘ WŁOSKO - NIE.

MIECKĄ W HISZPANII 
Pułkownik Alesander

na łamach „Daily Telegraph 
Moming Post" interwencję w! 
niemiecką w Hiszpanii. Według puł­
kownika Alesandra proporcja między 
pomocą obcą dostarczoną generałowi 
Franco i rządowcami przedstawia się 
jak 10:1 na korzyść  generała Franco.

REPUBLIKA MA ZAMAŁO 
SAMOLOTOW MYŚLIWSKICH 
Szef eskadry samolotów myśliw­

skich Republiki, udzielił wywiadu je-

nictwo republikańskie jest pozba­
wione dostatecznej ilości samolotów 
myśliwskich i dział przeciwlotni­
czych, aby móc obronić miasta i wsie 
przed nalotami samolotów nieprzy­
jacielskich.

ORGANIZACJA PRACY I  PŁACY 
W HISZPANII GEN. FRANCO 
Następujące cyfry dają nam jasny 
»raz organizacji pracy w Hiszpanii 
sn. Franco. Na 100 organizacji pra 
dawców istnieje w  Badajoz, jedy- 
e 78 organizacji robotniczych. W 
renadzie zaś 65 robotniczych ua

Po zmilitaryzowaniu
portu w  Marsylii

Militaryzacja tragarzy porto­
wych w  porcie Marsylii zarządzo­
na przez dekret rządowy, została 
wprowadzona wczoraj w  życie. 
500 tragarzy, którzy w  pierwszym

minister spraw zagranicznych, po 
został na razie w  Warszawie.

Delegacją polską kierować bę­
dzie tymczasowo minister pełno­
mocny p. dr. Tytus Komarnicki.

c) Aby w postępowaniu reklama­
cyjnym komisje wyborcze nie czy­
niły żadnych trudności i nie stwa­
rzały nawet pozoru szykan.

d) Aby unieważnienie zgłoszeń 
kandydatów i ich list miało miejsce 
jedynie w  przypadkach, w których 
wymagają tego przepisy ustaw wy­
borczych.

e) Aby głosowanie było aktem 
nieskrępowanej woli wyborców, o- 
raz aby obliczenie wyników głoso­
wania dokonane było z całą ścisło­
ścią i rzetelnością, a unieważnienie 
głosów ograniczone do wypadków 
wyraźnie ustawowo przewidzianych.

sca  stosu­
nek ten jest jeszcze mniejszy. N a 44 
robotniczych — 122 pracodawców, w 
Leon 52 na 110, w Logrono 70 — na 
148, w Nawarze 51 — na 280, w Se-

30 na 36, w Saragosie 8 
w  Caceres 22 na 93.

Generalny strajk
proklamowali górnicy w Australii

Ponieważ właściciele kopalń 
węgla w  Australii n ie odpowie­
dzieli dotychczas na memoriał 
złożony przez związek górników, 
żądających wprowadzenia 35-go- 
dainnego tygodnia pracy, przy­
znania po 60-ym roku życia ren­
ty  tygodniowej w wysokości 2

Bomby w  Palestynie
W  ciągu dnia wczorajszego 

różnych okolicach Palestyny i 
stąpiły wybuchy min i bomb. Na 
lin ij kolejowej Haifa — Lyddawy

dniu zostali zmilitaryzowani 
trzymali odnośne wezwanie, 
wito się do pracy. Poza tymi 500 
tragarzami zgłosiło się do pracy 
około 1500 robotników, nie obję­
tych wezwaniami. Praca w  porcie 
marsyiskim odbywa się obecnie w  
myśl nowych przepisów, wyda­
nych przez rząd, utrudniana tylko 
przez fatalną pogodę i  ulewy.

Związki zawodowe robotników 
marsylskich ogłosiły narazie de­
klaracje, protestujące i odwołały 
się o poparcie do pozostałych fe- 
deracyj robotników portowych.

sta-

Ofensywa japońska na Hankou

zosta ła inw strzym ana
Olbrzymie straty japońskie w  walkach na Jang-Tse

Komunikat chiński donosi, że 
uparte kontrataki oddziałów chiń­
skich odniosły ten skutek, że o- 
fenzywa japońska została raz je­
szcze powstrzymana. W alki to­
czą się na dawnych pozycjach w 
odległości 30 kim. od m. Deang. 
Atakujący Japończycy ponieśli du 
że straty. Również na północnym 
brzegu Jang - Tse walki trwają 
na dawnych pozycjach, w  pobliżu 
Huanmei.

W  okolicy między Kiu-Kiang a

nie, dziecko 1 pes. W Burgos dorosły 
2.50 — dziecko 0.75. W Cacares 235 
i 0.75. w Kordobie 4.00 i  0.50, w Pam 
pelunie 3.00 i 0,20, w  Grenadzie 3.50 
i 0.25, w Segowji 3.50 i  0.25, w Se­
willi 3.50 i 1.50 w Zamora 2.00 i 1.40. 

LOTNICY WŁOSCY UCIEKAJĄ
Z FRONTU

W ciągu dość- krótkiego czasu 
drugi z kolei lotnik włoski wylą-

funtów, oraz udzielenia dwutygo­
dniowego płatnego urlopu, zwią­
zek zawodowy australijskich gór­
ników węglowych ogłosił strajk 
generalny, który rozpoczął się w 
piątek po południu. Strajk ten 
odbije się poważnie na życiu go­
spodarczym Australii.

buchta mina, przy czym rannych 
zostało pięciu żołnierzy brytyj­
skich. Na szosie Tulkarem — Na- 
taniah wybuchły dwie miny pod­
ziemne. W  Haifie eksplodowała 
bomba, raniąc dwie osoby. W  za­
chodniej części miasta Haity wy­
dano zakaz wychodzenia z do­
mów. W  starej części Jerozolimy 
dokonano rewizji i  wydano rów­
nież zakaz wydalania się z domów 
Podobne zarządzenia wydano w 
Nazarecie, Nablus, Jenin, Jaffie j 
na lin ii kolejowej Haifa — Egipt 
W  Nablus zastrzelono jednego A- 
raba.

Echa zamachu w Brazylii
W Rio de Janeiro zakończył się 

y proces przeciw 148 integralistom, 
I oskarżonym o zaatakowanie w  no 

cy z 10 na 11 maja r. b. • siedzib 
urzędowych i  mieszkań prywat­

Łunpin koncentrują się znaczne 
siły, japońskie, a na rzece w  tym 
rejonie znajduje się wiele okrę­
tów japońskich. Jednak, próby wy 
sadzenia desantów na ląd zawio­
dły, wobec aktywnego oporu 
Chińczyków.

Artyleria chińska ustawiona na 
brzegach Jang-Tse, skutecznie 
przeszkadza okrętom japońskim 
w  posuwaniu się naprzód. W  cią­
gu jednego dnia 7-go b. m. arty­
leria chińska poważnie uszkodzi-

dował dobrowolnie w Hiszpanii 
Republikańskiej. Jest to niejaki 
Pachini Fusili lat 23, pochodzący 
z Pescara.

Pachini udał się do Hiszpanii na 
pokładzie „Ciitta de Firenze“  5 
sierpnia w  towarzystwie 200 lotni­
ków włoskich, dowodzonych przez 
wyższego oficera włoskiego, puł­
kownika Bergori. W  chwili jego 
wyjazdu do Hiszpanii, szykowano 
już następne oddziały lotników 
włoskich.

Wybory w  lugosławii
Parlament bedzie rozwiązany

W  czwartek odbyto się posie­
dzenie rady ministrów w  Jugosła­
w ii, na którym postanowiono roz­
wiązać parlament, rozpisać wybo­
ry do Skupczyny jeszcze w roku

Hitlerowskie prowokacje
na terenie Czechosłowacji

Wczoraj, w  czeskim Krumtowie! okrzyki: „Jedna Rzesza, jeden na- 
odbyła się manifestacja przeszło 4 ród, jeden wódz", „Chcemy po- 
tys. Niemców, mieszkańców tego wrotu do Rzeszy", „chcemy ple- 
nsiasta i  okolicy, którzy wznosili J blscytu".

W ło s i w ciąż giną
w  okupowanej Abisynii

Według biuletynu urzędowego 
ir. 36, straty włoskie w  Abisynii

nych niektórych członków rządu 
prezydenta Vargasa. Szestastu o- 
skarżonych uniewinniono, reszta 
zaś została skazana na kary wię­
zienia od roku do dziesięciu lat.

ia 13 okrętów japońskich.
Prasa chińska donosi o skutecz 

nej działalności lotnictwa chiń­
skiego. W  okolicy Hoszan na za­
chód od-jeziora Czachu, samoloty 
chińskie zrzuciły . znaczną ilość 
bomb na pozycje japońskie. Przy 
tym zaszła następująca okolicz­
ność. Japończycy przez pomyłkę 
wzięli chińskie samoloty za swoje 
i wystawili na swych pozycjach 
znaki rozpoznawcze, co ogromnie 
ułatwiło akcję lotników chińskich 
Ogółem zrzucono na pozycje ja­
pońskie przeszło 100 bomb.

ZMIANY AMBASADORÓW 
JAPOŃSKICH.

Dziennik „Niszi-Niszi" donosi, ż<- 
rząd japoński postanowił mianować 
gen. Oszima ambasadorem w Berli­
nie a dotychczasowego ambasadora 
tego mianować ambasadorem przy 
rządzie sowieckim. Poza tym dotych 
czasowy ambasador japoński W Łon 
dynie Yoshida odwołany m a być do 
Tokio, a  placówkę jego obejmie do­
tychczasowy ambasador w Mo­
skwie Szigemitsu, ambasador japoń 
ski w Rzymie Hotta ma zostać od­
wołany, a na miejsce jego miano, 
wany będzie ambasador Sziratori.

lira
Ooboszyńskiego

Sąd Apelacyjny we Lwowie po­
stanowił oddalić wniosek obrony 
inż. Adama Dobcszyńskiego o wy­
łączenie całego Sądu Apelacyjne­
go lwowskiego od udziału w  pro­
wadzeniu jego sprawy. (PA T.).

bieżącym. Okres od rozwiązania 
parlamentu do nowych wyborów 
ma być możliwie krótki tak, aby 
zapobiec zakłóceniu życia wew- 
nętrzno-politycznego kraju.

za czas od 1 do 31 sierpnia r. b. 
wynoszą: 2 podoficerów, 3 szere­
gowych i  2 milicjantów faszystów 
skich, poległych —  jak twierdzi 
komunikat — przy pełnieniu obo­
wiązków służbowych. W  tym sa­
mym okresie zmarło w  Afryce 
wschodniej na skutek chorób 4o- 
ficerów, 2 podoficerów, 15 szere­
gowych, 8 milicjantów i 1 szerego 
wiec policji kolonialnej.
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U D słH ja nie j j t i  na dalsze esitf i
LudnoSC protestuje przeciwko ustępliwości

w o b e c  h e n le ln o w c ó w
PRAGA (PAT). — Ostatnie wy 

darzenia w  Czechosłowacji, t. zn. 
zajścia w  Morawskiej Ostrawie i 
Opawie, przerwanie rokowań par­
t ii niemiecko - sudeckiej z Rzą­
dem, wywołały duże wrażenie w 
Pradze.

Premier Hodża otrzymał liczne 
depesze od szeregu organizacyj, 
protestujących przeciwko ustęp­
stwom na rzecz Niemców sudec. 
kich. W  depeszach wysuwane jest 
żądanie zwołania parlamentu, któ 
ry  miałby powziąć decyzję w tej 
sprawie.

Prezydium stronnictwa agrarne 
go w  obecności premiera Hodży 
powzięło uchwałę, aprobującą po. 
litykę Rządu w sprawie narodowo 
ściowej, również stronnictwo na­
rodowo - socjalistyczne z udzia­
łem ministra oświaty Franka po­
wzięło analogiczną uchwalę, szcze 
gółnie silnie protestują przeciwko 
ustępstwom na rzecz Niemców su­

Lord Runciman stwierdza też
że dość ustępstw

PRAGA (ATE). — W  kołach do 
orze poinformowanych utrzymują, 
że lord Runciman zakomunikował 
Rządowi angielskiemu, że uważa 
ostatnią propozycję czeską za 
maksymalną granicę, do której 
Czesi mogą się posunąć.

PRAGA (PAT). — Misja lorda 
Runciniana wydała w  czwartek ko 
munikat, stwierdzając, że po­
głoski, jakoby lord Runciman za­
mierzał wystąpić z publiczną de­
klaracją w sprawie propozycji 
Rządu czechosłowackiego i z te. 
go względu pragnął być zwolnio-.

Narady premiera Daladier
PARYŻ (PAT). Daladier przy- I basadora Stanów Zjednoczonych, 

jął w czwartek po południu am-1 Następnie konferował z mini- 
hasadora Wielkiej Brytanii i am- | strem finansów i kolonii.

W dniu 20 sierpnia r. b. zmarł 
fow. Franciszek Ramus, w wieku 
lat 54. Ze zgonem jego tracimy 
nieodżałowanego bojowca o so­
cjalizm i wyzwolenie klasy robot­
niczej. Tow. Ramus był przez dłu 
gie lata przewodniczącym Komi­
tetu PPS w Henrykowie, twórcą 
i założycielem Oddziału Związku 
Zawodowego Transportowców w 
Henrykowie, członkiem Zarządu 
Robotniczej Spółdzielni Żwirni- 
czo - piaskarskiej oraz b. radnym 
gminy Jabłonna.

Zajmował on wiele stanowisk 
w życiu społecznym i'zawsze chęt 
tnie niósł pomoc uciśnionym ro­
botnikom, wskazując im drogę do 
walki o lejsze jutro społeczne. 
Dlatego też tow. Ramus cieszył 
się wielkim zaufaniem wśród lud 
ności Henrykowa i okolicy.

Na pogrzeb, który odbył się w 
dniu 3 września r. b., ściągnęły 
tłumy robotników, liczące około 
1000 osób. Przybyły również dele 
gaćje pobliskich dzielnic P. P. S., 
Związków Zawodowych i poczty 
sztandarowe. Parę, minut po g. 4 
ustawił się kondukt żałobny i ru­
szył na cmentarz miejscowy. Na 
czele kroczyła orkiestra Oddziału 
Zwązku Chemicznego w Winnicy, 
następnie sztandary Komitetu 
Miejscowego P. P. S. w Henryko­
wie, sztandary PPS dzielnicy No­
we Brudno, Pelcowizny, Jabłon­
na Legionowo, oraz 7 sztanda­
rów Związków Zawodowycli i 
TURa ,a mianowicie Cer.tr. Z w. 
Rob. Przem. Chemicznego robot­
ników fabryki Spiessa w Piekieł­
ku. Centr. Zw. Rob. Przem. Skó­

deckich socjaliści i  komuniści.
Wicepremier i minister komu­

nikacji Behynie w  wywiadzie, u- 
dzielonym przedstawicielowi „L i. 
dove Noviny“ , oświadczył, że do­
tychczasowe ustępstwa Niemcom 
sudeckim udzielone były pod sil­
nym naciskiem przede wszystkim 
Anglii. Zdaniem ministra, propo­
zycje Rządu czeskiego są ostatecz 
nym kresem ustępstw. Projekt rzą 
dowy stwarza możliwości porozu­
mienia. Minister apeluje do społe­
czeństwa, aby zgodziło się na te 
postulaty.

Jeden z dzienników wieczor­
nych, zbliżonych do koalicji rzą­
dowej „A  -  Zet" zapowiada ogło­
szenie w piątek szczegółowej de­
klaracji o stosunkach narodowo, 
ścłowych w  Republice i  nowej or­
ganizacji administracyjnej w  kra­
ju. Zapowiadają również wygło­
szenie przez radio przemówienia 
prezydenta Benesza.

ny z obecnych swych funkcyj — 
są całkowicie pozbawione podsta­
wy.

PRAGA (PAT). Lord Runci- 
man został w czwartek o godz.
10.30 przyjęty przez prezydenta 
Benesza. Następnie w otoczeniu 
członków misji Zwiedził Targi pra 
skic. O godz. 15.30 członkowie 
misji Runciniana przyjęli delega­
tów niemieckich organizacyj za­
wodowych, które znajdują się pod 
wpływem stronnictwa Niemców 
sudeckich.

rzanego, oddział szewców w Hen 
rykowie, Zw. Zaw. Transportow­
ców z Henrykowa, Centr. Związ­
ku Robotników Przemysłu Che­
micznego z Winnicy, Towarzyst­
wa Popierania Kooperatywy Pra 
cy, 2 sztandary TURa z Legiono­
wa i  Henrykowa.

W kondukcie niesiono 13 wień­
ców od różnych organizacyj PPS 
i Klasowych Zw. Zawodowych. 
Szczególną uwagę zwracała gru­
pa czerwonych harcerzy, niosąca 
około 50 wiązanek z pięknlych 
kwiatów.

Nad mogiłą, wśród czerwonych 
sztandarów, w żałobnym nastro­
ju  przemawiali tow. tow. Jan W i­
śniewski — imieniem miejscowego 
Komitetu P.P.S. w Henrykowie; 
Witold Ostrowski — przedstawi, 
ciel OKRu Warszawa Podmiejska; 
Bolesław Sobolewski — z ramie­
nia Zarządu Główinegó Zw. Zaw. 
Transportowców; Feliks Misio- 
rowski —  imieniem Robotniczej 
Spółdzielni Pracy Żwiraków i 
Piaskarzy. Między przemówienia­
mi orkiestra Winnicka grała pies, 
ni robotnicze.

Na zakończenie grupa turow- 
ców odśpiewała kilka pieśni ro­
botniczych.

Komitet miejscowy PPS w Hen 
rykowie i Klasowe Związki Za. 
wodowe składają serdeczne po­
dziękowanie wszystkim przybyłym 
przedstawicielom organizacji oraz 
wszystkim tym, którzy brali u- 
dział w pogrzebie nieodżałowa­
nego tow. Ramusa.

Cześć pamięci Zmarłego!.

O bserw ator angielski 
w  M o raw sk ie j O straw ie

MOR. OSTRAWA (PAT). — 
Angielski obserwator, przydzielo­
ny do poselstwa brytyjskiego w 
Pradze, mjr. Sutten Pratt, który w 
związku z incydentami ostatnimi 
przybył w środę do Morawskiej 
Ostrawy, bawi dotychczas w mie­
ście. Na razie nie wydano żad­
nego komunikatu oficjalnego o je 
go przyjeździe i celu pobytu w 
Ostrawie. Według informacyj miej 
scowej prasy, mjr. Sutten Partt w 
czwartek jeszcze ma wyjechać do 
Ołomuńca, gdzie zamierza zebrać 
informacje o przyczynie i przebie­
gu zajść od świadków zajść, któ­
rzy obecnie są w  Ołomuńcu. W  ko 
łach sudecko - niemieckich daje 
się wyczuwać nastrój podniece­
nia. U posła partii sudecko-nie- 
mieckiej Maya, który był uderzo­
ny w  czasie zajść przez konnego

d & m  o  f c i r o w ie

VENA-b/
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Z C Z Y T  J A K O Ś C I  ł 
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W  Hiszpanii
Samochód i  benzyną

zderzył sie z pociągiem
17 osób poniosło śmierć

PERPIGNAN (PAT). — Według 
doniesień z Hiszpanii, samochód 
ciężarowy, wiozący transport ben 
zyny, zderzył się na przejeździe 
kolejowym w  pobliżu Sarria z po­
ciągiem. Nastąpił wybuch, od któ. 
rego obaj kierowcy samochodu 
ponieśli śmierć. Pociąg wykoleił

20-lec ie  Niepodległości Litw y
KOWNO (PAT). W czwartek 

odbyła się na placu lotniska w 
Kownie uroczystość z powodu 20- 
lccia niepodległości Litwy. Na u- 
roozystość przybył prezydent re­
publiki Smetona, członkowie Rzą­
du, korpus dyplomatyczny i licz­

Opowieści
— W Budapeszcie minister spra­

wiedliwości Mikecz dokonał otwarcia 
międzynarodowego kongresu adwokat- 
tów. Z ramienia związku adwokatów 
polskich przybyli na kongres mecenas 
Stanisław Rowiński z Krakowa, wice­
prezes Polskiego Związku Adwokatów 
i  przewodniczący międzynarodowego 
Związku Adwokatów, mecenas Leon No­
wodworski, wiceprezes Polskiego Związ. 
ku Adwokatów, mecenas Marian Nie­
dzielski, członek Zarządu Głównego 
Polskiego Związku Adwokatów i prezes 
Związku Adwokatów Kresowców.

Kongres potrwa trzy dni
— W Łodzi odbyła się w czwartek 

uroczystość poświęcenia gmachu Izby 
Rzemieślniczej Łódzkiej

—W  Rzymie ogłoszono urzędowo, iż 
król i cesarz udzielił swej zgody na za­
ręczyny księcia Ankony z księżniczką 
Lucią Bourbon.

— Z Berlina PAT podaje: Jak do­
nosi „Retehanzeiger". majątek Gotfrie- 
da i Jana Henryka Treviranosów. któ­

FABRYKA OKUĆ BUS9WIANYCH 
HOROWiCZ l S - k a
C Z Ę S T O C H O W A

strażnika policyjnego, stwierdzo­
no rany szpicrutą na głowie i ra­
mieniu.

PRAGA (PAT). — Oficjalny ko 
munikat czechosłowacki: Wyda, 
rżenia w  Morawskiej Ostrawie, 
które stały się przyczyną przerwa 
nia rokowań z Rządem pizez S. 
D. P., podlegają dokładnemu śledź 
twu. Ministerium spraw wewnętrz 
nych poleciło przeprowadzenie 
śledztwa generalnemu inspektoro­
w i policji państwa Kreczmarowi, 
śledztwo, które trwało pizez cały 
dzień, nie zostało jeszcze zakoń­
czone. Z przebiegu jego można na 
razie podać, że jednego urzędnika 
policyjnego oraz kilku funkcjona- 
riuszów policji zawieszono. Wyto 
czono przeciwko nim również do­
chodzenie karne.

się. Od płonącej benzyzy zajęły 
się dwa wagony. Liczba zabitych 
wskutek wykolejenia pociągu 
oraz poparzenia płonącej benzyny 
wynosi 17 osób. Dalszych szczegó 
łów brak, gdyż opgraniczne wła­
dze hiszpańskie odmawiają infor­
macji w  tej sprawie.

ne tłumy publiczności. W trybu­
nie dyplomatyczniej zajął m. in. 
miejsce poseł Polski Charwat. 
Przemówił prezydent republiki 
Smetona oraz naczelny wódz ar­
mii litewskiej gen. Rasztikis, po 
czym odbyła się defilada.

drutów t
telegraficznych I
rzy z dn. 22 czerwca r. b. utracili oby­
watelstwo niemieckie, uległ konfiskacie 
na rzecz państwa.

Zamkniecie obrad
Międzynar. Handlowej
Konf. Parlamentarnej

W czwartek o godz. 11-ej rano w sali 
obrad Senatu odbyło się ostatnio ple­
narne posiedzenie i zostały zakończone 
prace Międzynarodowej Handlowej Kon­
ferencji Parlamentarnej.

Sen. Fudakowski streścił referat, wy­
głoszony na komisji na temat „Porozu­
mienia międzynarodowe między produ­
centami rolnymi", zdając sprawę z ob­
rad, jakie poprzedzały uchwały komisji.

Po zakończeniu głosowania sen. Go- 
łuchowski w charakterze przewodniczą­
cego wyraził podziękowanie wszystkim 
uczestnikom obrad, oświadczając, iż 
23-e zgromadzenie M. H. K. P. zakoń­
czyło swe prace.

Wspólne posiedzenie
przedstawicieli mniejszości narodowych 

w Czechosłowacji
PRAGA (PAT). — W czwar­

tek odbyło się wspólne posiedze­
nie przedstawicieli politycznego 
komitetu partii sudecko - niemiec­
kiej z przedstawicielami słowac­
kiej partii ludowej, zjednoczonych 
stronnictw węgierskich oraz korni 
tetu porozumiewawczego stron­
nictw polskich. W posiedzeniu 
wzięli m. in. udział z ramienia par 
tii niemiecko - sudeckiej posłowie 
Herman Frank i dr. Sebekowsky,

S z a ł  a r y j s k i
PRAGA (PAT). — W ostatnich 

czasach wszystkie parafie na tere­
nie sudeckim są przeciążone pracą 
nad wydawaniem nietylko dla o. 
bywateli Rzeszy, ale i dla Nieifi-

Faszyzm żegluje
pod zn a k ie m  rasizm u

RZYM (PAT). W dniu wczoraj­
szym ogłoszony został porządek 
dzienny obrad wielkiej rady fa­
szystowskiej, zwołanej na dzień 
1 października do pałacu wenec­
kiego. Wielka rada rozpatrzy ko­
lejno następujące zagadnienia: 1) 
problem rasowy, 2) sytuację poli­
tyczną, 3) sprawę utworzenia kor­
poracyjnej izby faszystowskiej. 
Fakt postawienia kwestii rasowej 
na czele programu obrad zdaje 
się wskazywać na to, że rasizm 
stał się naczelnym akcentem wło­
skiej polityki wewnętrznej i że

Dwie kobiety pod kołami pociągu
Straszny wypadek pod W ilnem

WILNO (PAT). W czwartek 
o godz. 6.41 na przystanku kole­
jowym Leśniki (koło Landwaro- 
wa) dwie kobiety o nieustalonych 
dotychczas nazwiskach wysiadły

Praw ie 7 5 0 .0 6 0  
pozosta je

Nie posiadamy do tej pory ofi­
cjalnych ścisłych danych co do 
liczby dzieci pozostających bez na 
uki. Pominięty został ten problem 
w  ostatnim przemówieniu p. Mini­
stra Oświaty, a tymczasem ta spra 
wa jest najważniejsza dla stanu 
oświaty w Polsce. W  tej dziedzi­
nie brak jest autoratywnego wy­
jaśnienia. Wprawdzie „M ały Rocz 
nik Statystyczny" podaje, że w 
1936/37 roku było 5.150,5 tys. dzie 
ci w  wieku szkolnym, natomiast 
do szkół uczęszczało 4.579,3 tys. 
uczniów. A zatem, według tego 
źródła nie uczęszczało do szkoły 
57,2 tysiące dzieci. Liczba ta jed­
nak NIE ODZWIERCIEDLA istot­
nego stanu rzeczy, gdyż spośród 
zapisanych na początku toku do 
szkoły, pewien odsetek dzieci nie 
uczęszcza do szkoły i  inne liczby 
uczęszczających są z października, 
a inne w czercu. A statystyka 
szkolna podaje liczbę uczniów na 
początku roku szkolnego, a więc 
jest ona większą, aniżeli rzeczy­
wista.

Do dzieci poza szkołą należy za 
liczyć uczniów nieklasyfikowa. 
nych. Do tej kategorii zalicza się 
uczniów nie uczęszczających do 
szkoły od dłużej, jak 6 tygodni, 
bądź też zapisanych, lecz nie u- 
częszczających do szkoły w  ogóle. 
Statystyka szkolnictwa za rok 
1936s37 podaje nam takich ucz­
niów 167.110. A zatem mamy dzie 
ci bez szkoły, łącznie z nieklasyfi- 

kowanymi 738.310 dzieci.

ze strony słowackiej poseł dr. T i- 
so, z węgierskiej posłowie Szuel- 
loe i Esterhazy, z polskiej zaś po­
seł dr. Wolf.

Zebrani doszli do zupełnego po 
rozumienia w sprawie konieczno­
ści pilnej przebudowy państwa o- 
raz uregulowania zagadnienia na­
rodowościowego.

Postanowiono odbywać w  mia­
rę potrzeby dalsze wspólne posie 
dzenia.

ców sudeckich dowodów aryjskie 
go pochodzenia. W  związku z tym 
do parafii tych zostali zaangażo­
wani dodatkowi urzędnicy.

pod jego znakiem rozwijać się bę­
dzie program partii faszystow­
skiej.

Stan oblężenia
w  Chile

SANTIAGO DE CHILE (PAT). 
Senat uchwalił 23 głosami przeciw 
16 projekt o wyjątkowych pełno­
mocnictwach dla Rządu na okres 
20 dni. W tym samym okresie obo­
wiązywać będzie stan oblężenia.

lewą stronę, na międzytorze i wpa 
dły pod pociąg idący z Wilna. Je­
dna z kobiet została zabita na 
miejscu, druga zaś zmarła w dro­
dze do szpitala wileńskiego.

dzieci w Paisce
b e z  s z k ó ł

Jak widzimy, prawie %  miliona 
dzieci w  Polsce nie uczęszcza do 
szkół, a trzeba zaznaczyć, że licz­
ba ta corocznie WZRASTA.

Oficjalna polityka oświatowa 
Polski nie posiada jasnego i  wy. 
tkniętego celu oraz nie zdobyła słę 
na wypracowanie środków walki 
z narastającą falą analfabetyzmu. 
Nie pomogą żadne półśrodki w  po 
staci kursów — trzeba budować 
należycie zorganizowane szkolnie 
two powszechne.

Organizacja szkolnictwa ubezp.
dla tiiaturzysiów (ck) i liceistów (ek)

Stypendia E£2 dla uczniów
Jak się dowiadujemy na Jednorocz 

ny Kurs Ubezpieczeniowy przy In­
stytucie Praktycznej Wiedzy Han­
dlowej im . sen. St. G. Bruna Zgro­
madzenia Kupców m. st. W arszawy 
(Prosta 14) przyjmowani będą nie  
tylko absolwenci i  absolwentki dwu 
klasowych liceów handlowych (te­
goroczni jak  również z  la t  poprzed­
nich) ale również ośm ioklasowych 
gim nazjów ogólnokształcących.

W  roku szkolnym 1938— 39 będzie 
to jedyny w  Polsce Kurs Ubezpie­
czeniowy.

Jak już donosiliśmy PKO. ustano­
w iło dla słuchaczy tego  kursu o-  
siem- stypendiów po zł. 500 rocznie.

W edług deklaracji publicznych Za 
kładów Ubezpieczeń absolwenci 
Kursu m ają zapewnione płatne sta­
nowisko w  tychże zakładach.
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Wyjaśniajmy dalej!
„Z w ro t"  odpow iada

Nasz artykuł o dziwnej ro li
Stronnictwa Pracy wywołał bar­
dzo liczne echa w kraju. Stwier­
dziliśmy, że „Zwrot" przy porno 
cy szeregu pism klerykalnych 
stara się odciągnąć ludowców od 
socjalistów, wbić klina pomiędzy 
jednych i  drugich; a więc — o- 
słabić walkę o demokrację w 
Polsce.

Ostatni „Zwrot" (Nr. 33) 
mieszczą a rt p. t. „W  odpowie­
dzi p, Czapińskiemu" i  stara się 
„wyjaśnić" sprawę. Artykuł rze 
rzywiście wyjaśnia niejedno. Po 
twierdza mianowicie to, cośmy 
stwierdzali.

Ciekawe, że „Zwrot" nie odpo 
wiada na zarzut główny — na 
podkreśloną przez nas chęć (ze 
strony Str. Pracy) odciągnięcia 
ludowców od współpracy z so- 
cjalistamil „Zwrot" odpowiada 
drogą okólną — dowodząc, że 
PPS. nie dość energicznie (!) wal 
czy o demokrację w kraju; że nie 
podąża za „dynamizmem" lu­
dowców. Jest to zarzut pozba­
wiony podstawy. A le przypuść­
my, że jest sformułowany szcze­
rze — czy z tej „przesłanki" wy 
nika, że należy starać się osła­
biać współpracę ludowców z P. 
P. S.? Czy „Zwrot" nie spo­
strzega, że takie osłabianie 
współpracy jest osłabianiem wal 
k i o demokrację? I  kto zastąpi 
PPS.? Chyba nie Stronnictwo 
Pracy?

Nie, — o nie! Coś iu nie jest 
w porządku. Tu wyczuwa si( 
brak szczerości. Wczoraj cyto­
waliśmy „Głos Narodu" — ten 
odkrywa karty: wyraźnie chce 
izolować PPS. i  osłabić jej sto­
sunki z ludowcami Z POBUDEK 
REAKCYJNYCH! „Zwrot" wo­
l i  inną argumentację... Przyj­
rzyjmy się tym dziwnym „argu­
mentom", — wysuwanym wido­
cznie w braku innych. Np.

Pan Czapiński w  dyskusji przyj 
m uje za udowodnione, że  DEMO­
KRACJA I  TYLKO P P S. są to 
synonimy. Jeśli tak, to  rzeczywi­
ście a tak na P P S. je s t  atakiem  
na demokrację.
Oczywisty nonsens. Nigdy 

mówiliśmy, że demokracja — to 
„tylko PPS."! Przeciwnie: dą­
żenie do współpracy z ludowca­
mi, związkami pracowników u- 
mysłowych, stronnictwem demo­
kratycznym pokazuje, że widzi­
my w  Polsce tworzący się cały 
front demokratyczny!

Dalej: „Zwrot" proponuje nam 
zajrzeć do programów ludow­
ców i  Stronnictwa Pracy, by się 
przekonać, że stoją na gruncie 
demokracji. A  gdzie — zapy­
tuje — program PPS,?

N iestety , n ie  potrafim y w ska­
zać, gdzie je s t  i  czy w  ogóle jest 
aktualny program  P P S .(U ). Za 
wskazów kę będziemy wdzięczni 1 
opublikujemy ją  natychm iast. 
Dziwne... Każde dziecko (po

program PPS. został uchwalony 
przed dwoma laty na Kongresie 
w Radomiu; program stoi całko­
wicie i  bezwzględnie na gruncie 
demokracji. A  biedny „Zwrot1 
nic o tym nie wie?

Ale „Zwrot" dodaje, że nie 
koniecznie chodzi o walkę o de­
mokrację:

Zatytułował on (Czapiński) 
swój artykuł „Walka o demokra­
cję". CZY TO NDE BŁĄD? 
m oże w ałka idzie o  zupełnie

KI~£e fc, wa|){a o prawo_
kontrolę, O MORAL- 

wykonywanie przykazań 
—  horribile dictu—DEKALOGU ? 
Moralność polityczna, deka­

log? Owszem, to są ważne cele. 
A le walka toczy się obecnie prze 
de wszystkim o DEMOKRA­
CJĘ, — o nową ordynację wy­
borczą do Sejmu i Senatu, 
'pływy polityczne szerokich 

mas pracujących. Jaka możliwa 
jest „praworządność" i  „kontro­
la" ’

rządność, < 
N 08Ć , o v

nagle stali się namiętnymi „de­
mokratami" i  krytykują PPS.

„Zwrot" swoim artykułem isto 
tnie wyjaśnił sytuację. INTRY­
GA jest oczywista. „Krytyku­
jąc" PPS., „Zwrot" ciągnie lu­
dowców na pozycje „CENTRO­
WE'^?) — jeśli nie dalej ni 
prawo!.. „NIE PRZERAZIŁA­
BY NAS SUPREMACJA STR. 
NARODOWEGO'*... Znamienne 
słowa!

K. CZAPIŃSKI.

Fryzjerski, ,  BRISTOL" b 
Kraków, P lac Mariacki 9, te­

lefon 126-54 jest  czynny pod 
osobistym kierownictwem do­
tychczasowego współwłaści­
ciela, zatrudniając dotychcza­
sow y znany i  wyszkolony per-

W podziemiach kopalni „Szczęścia Luizy'*

Strajk głodowy załogi
(Rozmowa naszego specjalnego wysłannika ze strajkującymi)

bez szerokiej wolności oby­
watelskiej, bez udziału mas w 
wyborach?

A  „Zwrot" — zarzucając nam 
niedostateczny „dynamizm" (!) 
w walce o demokrację — jedno 
cześnie GOTÓW JEST PO­
PRZEĆ ENDEKÓW! Ładny „dy 
namizm"! Przecie endecy są w 
Polsce GŁÓWNYMI WROGA­
M I DEMOKRACJI! Czytajmy: 

Również WCALE N A S NIE  
PRZERAZIŁABY SUPREMA­
CJA STRONNICTWA NARODO­
WEGO (!! ) . POMOŻEMY IM CHĘ 
T N IE (!!) w  poczynaniach pozy­
tywnych dla kraju, nie wyrzeka­
jąc s ię  prawa do krytyki nieustan 
nej i  surowej. R zecz prosta, najbar 
dziej pragnęlibyśmy widzieć przy 
w ładzy ugrupowania CENTROWE.
Oto nareszcie klucz — od wy­

wodów „Zwrotu". Jakto „pomo­
żemy im chętnie"?! Przecie en­
decy uważają (piszą o tym co- 
azień) demokrację za intrygę ży 
doską, bolszewicką i masońską!

Więc w jaki sposób „Zwrot" 
chce im pomagać?! i to „chęt- 
nie"! Socjalistom zarzuca nie­
dostateczny „dynamizm" w wal 
ce o demokrację, a „chętnie" 
chce pomagać zacietrzewionym 
wrogom demokracji? Ha! nie 
jest coś w porządku!

Ale „najbardziej pragnęlibyś­
my widzieć przy władzy ugrupo 
wania CENTROWE". No, naresz 
cie! Teraz widzimy, skąd nie­
chęć do PPS. Z jednej strony 
(powiada się) krytykujemy P. 
P. S., bo jest nie dość radykal-

w taktyce! ale z drugiej — 
chcemy jej, bo jest zbyt le­

wicowa w programie, w posta­
wie. Tak, teraz w porządku: 
wracamy do reakcyjnej argumen 
tacji klerykałów z „Głosu Naro­
du",,.

,Zwrot" jeszcze coś tam z nie 
chęcią przebąkuje o „przewód- 
cach" z PPS. Niech lepiej przyj 
rzy się niektórych swoim prze- 
wódcom (Str, Pracy), którzy

Szopienice, 8 września.
I znowu zawisła nad kopalnią 

„Szczęście Luizy" czarna chorą­
giew na znak głodowego strajku 
załogi. Wszyscy pamiętamy pier. 
wszy strajk na tej kopalni w  ro. 
ku 1935, gdy po długich rokowa­
niach, które nie dały żadnego re­
zultatu, robotnicy chwycili się o- 
statniego środka legalnego, jakim 
dysponują: STRAJKU GŁODOWE 
GO. Cała Polska brała wówczas 
żywy udział w  losach strajkują­
cych, którzy przebywali w najgor­
szych warunkach 23 dni w  pod­
ziemiach.

Dziś kończy się drugi tydzień po 
nownego strajku okupacyjnego na 
tej kopalni, a OD DWÓCH DNI 
STRAJKUJĄCY STOSUJĄ STRAJK 
GŁODOWY.

Przedstawiciele strajkujących, 
wspominając serdeczny udział na 
szego pisma podczas ich walki w

roku 1935, zwrócili się ponownie 
do nas, by przedstawiciel Redakcji 
odwiedził ich w podziemiach.

Skorzystałem chętnie z tego 
proszenia, tymbardziej, że miałem 
odwiedzić starych znajomych, któ 
ryoh pamiętam z roku 1935. Dzi­
siejsze powody akcji strajkowej są 
te same, co wówczas; ROBOTNI. 
CY STRAJKUJĄ O ZALEGŁE ZA­
ROBKI I O UTRZYMANIE SWE­
GO WARSZTATU PRACY.

lityczne) w Polsce wie, że nowy wczoraj byli endekami, a dziś

Gesty protestacyjne
przeciw represjom antyżydowskim we Włoszech

Znany francuski pisarz -  dra­
maturg, Henryk Bernstein, z po­
chodzenia Żyd, odesłał Mussoli- 
niemu na znak protestu przeciw 
prześladowaniom Żydów, odzna­
czenia, otrzymane przed 15 laty. 
W  depeszy do Mussolmiego Bern­
stein pisze:

„N ie poczytuję sobie więcej za 
zaszczyt noszenie tych odznaczeń, 
kiedy w imieniu nowo wynalezio­
nej polityki rasowej prześladuje
Pan bezkarnie obywateli w-Joskich". włoskich.

Najbogatszy Żyd włoski w A- 
leksandrii, Pinto, zapisał był %  
swego majątku na włoskie szkoły 
i instytucje dobroczynne.

Przed paru dniami udał się on 
do konsulatu włoskiego i na znak 
protestu odwołał wszystkie swe 
zapisy.

Żydzi egipscy postanowili boj­
kotować towary włoskie i towa­
rzystwa ubezpieczeniowe, a firmy 
żydowskie zwalniają pracowników

Kto zdobędzie nagrody, wartości 2.000 zł.?
N iezw ykle interesujący konkurs 

ogłosiła  Elektrownia Miejska w  »Var 
łzaw ię  pod hasłem  „Elektryfikujm y 
gospodarstwa domowe". Każdy od­
biorca Elektrowni, chcący ubiegać 
się  o  zdobycie jednej z 200-stu cen­
nych nagród, łącznej wartości 2.000 
zł., m usi przed tym  w ziąć udział w  
jednym  ze  specjalnych pokazów kon 
kursowych. Odbędą się  one o godz. 
17-stej w  dniach od 19 do 24 'cm. 
oraz dla osób zajętych wieczoram i— 
o  godz. 11-stej w  środę dnia 21 bm. 
_  Pokazow ym  Elektrowni

Miejskiej (M arszałkowska 150). Po­
kazy te  są  bezpłatne i  celem  ich jest  
wprowadzenie uczestników ,kotiKur- 
su w  św iat grzejnictw a elektryczne­
go, odgrywającego tak  w ielką rolę  
w  nowoczesnym gospodarstwie do­
mowym. Obok m ożliwości zdobycia  
nagrody, Konkurs ten daje mieszkań 
com stolicy okazję do poznania spo­
sobów działania różnych aparatów  
elektrycznych, przede w szystkim  zaś 
oszczędnych kuchenek kawalerskich 
i  rodzinnych.

Hitler w  szkeladi polskich!
W Warszawie, w pierwszej kla­

sie licealnej, nauczyciele języka nie 
mleckicgo kazali uczniom streścić 
orędzie Hitlera, odczytane w No- 
rymberdze.

Uczniowie szukają teraz po mie­

leni orędzia.
Co to jest? Czy nie ma już in­

nych źródeł nauczania języka nie­
mieckiego? Czy nauczyciele ję­
zyka niemieckiego w WarsKawie 
uznali już Hitlera za klasyka ate­

ście prasy hitlerowskiej z orygina- ratury niemieckiej?

Endeckie hitlerofilstwo
Dokąd zmierzają o .  Dmowski i Kozicki?
Wskazywaliśmy wielokrotnie, 

że zagraniczna polityka endecji 
jest polityką HITLEROFILSKĄ. 
Coprawda w endeckie] polityce za 
granicznej dużo chaosu — bo np. 
b. Zabór pruski nie koniecznie jest 
rozentuzjazmowany hitlerojilską 
robotą „Warsz, Dziennika Naro­
dowego"... jeszcze we wczoraj­
szym swym numerze ten dziennik 
wydaje znów świadectwo „POKO- 
JOWOŚCI" hitlerowskiej polityce!

Cat. w „S łowie" potwierdza hi- 
tlerofilizm endeckiej polityki za­
granicznej — w polemice z „Cza­
sem ", d la  którego — powiada Cat. 
— tylko jeden min. Beck może pro 
wadzić „politykę odprężenia w sto 
sunkach polsko -  niemieckich". 

lfTest to  pogłoska całkiem  nie­
praw dziw a, bo w eźm y  chociażby 
ta k  za żartych  N IEGDYŚ germano 
fobów, ja k  p. Rom an D m owski, 
w óds stronnictw a narodowego lu b , 
p. Kozick i, głów ny publicysta  w  
dziedzinie po lityk i zagranicznej 
tego  stronnictw a, to obaj ci pano  
w ie  g d y b y  zosta li m in istram i pro 
w adziliby  DZIŚ N IEW Ą TPLIW IE  
TAKSAM O P O LITYK Ę ODPRĘ-,
ŻENIĄ N ASZYC H  ST O SU N K Ó W ^  
Z NIEMCAMI. W ynika  to  chociaż01

by z  artykułu p. K ozickiego, 
k tórym  ten  EKS-GERM ANOEOB  
oświadczył, ż e  ui razie  w o jn y  pol­
sko  - bo lszw ickiej P O L SK A  STA  
N IE PO STR O N IE NIEMIEC. 
W Y N IK A  TO TAK ŻE Z  N A S T A ­
W IE NIA P R A SY  N ARODOW EJ, 
k tóra  nie zam yka  oczu na w alkę  
N iem iec z  m iędzynarodow ym  ży-  
dostw em  i  w yraźn ie  sw y m i sym ­
patiam i W te j w alce  opowiada się 
po stronie Niemiee".
Ustęp ten znajdujemy w Nr. 246 

„Słowa" w artykule wstępnym, 
mocno pokonfiskawanym — oczy­
wiście w części nieskonfiskowa- 
nej.

Sytuacja więc jasna. Taki za­
cięty germano f i l ,  jak Cat., wydaje 
endekom ŚWIADECTWO HITLE- 
ROFILSKIEJ PRAWOMYŚLNO- 
ŚCl.

K.

Komunikat
W  najbliższych dniach ukażą się 

nakładem Centralnego Wydziału 
Samorządowego Partii dwie bro­
szury p. Ł:
„OBJAŚNIENIA NOWEJ ORDY­
NACJI WYBORCZEJ DO RAD 

MIEJSKICH"
I INSTRUKCJA DLA MĘŻÓW ZA­
UFANIA P. P. S. i  KLASOWYCH 
ZW. ZAW. W  WYBORACH DO 

RAD MIEJSKICH.
Obie broszury, oświetlające 

zmienioną ustawę wyborczą, są 
na czasie i powinny się znaleźć w 
ręku każdego świadomego socja­
listy i  działacza robotniczego.

Cena broszur zasadniczo niska 
będzie wkrótce ustalona. Organi­
zacje otrzymają odpowiedni ra­
ba t

Celem ustalenia nakładu bro­
szur, pożądane są śpieszne zamó­
wienia.

SEKRETARIAT GENERALNY 
C. K. W. P. P. S.

B E R S O N

„Dziennik Ludowy"
Od dnia wczorajszego „Dzien­

nik Ludowy" uruchomił nowe wy 
danie na Warszawę, które będzie 
się ukazywało o 3 —  4 po poł. i  
będzie zawierało ostatnie wiado­
mości telegraficzne i  radiowe o- 
raz przegląd prasy porannej i  po­
południowej.

Serdecznie witamy nowe wyda­
nie bratniego pisma.

M ARIA  G U R FIN K IE L

Ak o s z e s s k ®
P o ra d y —b e z p ła tn e  (ES 
Niezamożnym ustępstwo " "

p o m o c  le k a r s k a
przeprowadziła się z Chłodnej 31 
ul. KOSZYKOWĄ 20 M. 2, telefon  
8-76-61. Godz. przyjęć: 10—1, 4— 8.

L E K A R S K I^

AKUSZERKA- P O ŁO ŻN A
N . G a r m i z ó w n a

POWRÓCIŁA
Przyjmuje panie: porody, badania 

irrygacje tam pony i  inne zabiegi 
PORADY BEZPŁATNE

IGSZI1D27 I-a  sień na”prawo II piętro 

godz. przyjęć: 9 —  12 i 5 — 8.

KOBIECE i CIAZY
l l  E ie k to r a n a  n  m  14

Dr. SZERHAN ^ . 8 .
oraz w  poradnia P a A s k a  1O>

Dr. REGELMAN
i płciowe

od 9-ej do .1-ej i  od 6-ej do 9-ej wiccz. 
W  niedziele do 12.ej.

Od 2 tygodni 
w mrocznych podziemiach

Tak się złożyło, że po długiej 
niepogodzie w dni umej wizyty w  
kopalni zaświeciło słońce. Mała 
kopalnia, leżąca na wzgórzu, tonie 
poprostu w powodzi promieni sło­
necznych. Tymbardziej smutny 
jest los górników, przebywających 
już dwa tygodnie w  mrocznych, 
zimnych i  wilgotnych podziemiach. 
Jedynym znakiem łączności pod­
ziemi z powierzchnią jest mała, ja 
sna plamka otworu szybu kopal, 
nianego, nad którym wznosi się lu 
źne rusztowanie belek. Nie widać 
tu żelazobetonu; wszędzie drzewo 
jest głównym materiałem budowla 
nym. Szyb nie jest murowany, lecz 
ściany zbite są z grubych pni drze 
wa. Przypomina mi to raczej wiel 
ki BIEDASZYB — może t 
sztrie, gdyż od wielu la t f  
tej kopalni bieda — bieda z winy 
kierownictwa.

Przed bramą gromadzą się gro. 
madki kobiet i  robotników, rozma 
wiających przyciszonym głosem. 
Dziś są takie czasy, że robotnicy 
wolą dużo myśleć i po cichu mó­
wić. Natomiast po kobietach (są 
to żony i  matki górników, 
jących się na dole) widać podnie­
cenie. Wylęknione, smutne twa­
rze świadczą o wielkiej obawie o 
los swych najbliższych; codzien­
nej, ciężkiej trosce o los dzieci.

Na kopalni zgłaszam słę do kie. 
równika inż. Szafranka. Znajduje 

małym baraku administra­
cyjnym; jest tam też kilku poli­
cjantów, którzy mają „pilnować 
porządku", zresztą sami przyznają, 
że słuszność jest po stronie robot­
ników.

Kto winien!
Inżynier Szafranek jest rozgory 

czony. Od wielu dni siedzi przy 
telefonie i  prosi o pomoc dla ko­
palni. Zwraca się do władz, do 
sądu, do Komisarza Demobilizacyj 
nego. Wszędzie napotyka 
pór, na niezrozumienie, a czasem 
nawet na złą wolę. Rozgoryczenie 
jego skierowane jest przede wszy 
stkim przeciwko dzierżawcom, 
którzy nie wypełniają swych zobo 
wiązań. Nerwowym ruchem sięga 
do biurka i  oświadcza: Robotnicy 
wydobyli węgla za 700.000 zł., a 
pomimo tego jest 240.000 zł. dłu­
gów, zaległych podatków, składek 
ubezpieczeniowych i  zaległych za­
robków. Przecież władze winny 
tu wkroczyć i  zrobić porządek z ty 
mi, którzy spowodowali obecny 
stan rzeczy.

W podziemiach
Winda opuszcza się powoli. Co. 

raz bardziej odczuwam zmianę 
temperatury. Zjeżdżam jakgdyby 
v/ głęboką lodownię. Uczucie to 
potęguje się z każdym metrem 
głębokości. Na dole czekają już 
towarzysze, którzy prowadzą 
mnie tam, gdzie przebywa więk­
szość strajkujących. Jest to chód 
nik, leżący trochę wyżej mż błot­
niste podejście od szybu, pełne 
kałuży czarnej wody. Spotykam 
ich w  tym samym miejscu, gdzie 
znajdowali się podczas strajku w 
roku 1935. Te same twarze, czar 

od pyłu węglowego, nieogolo-
; dookoła sypie się miał węglo­

w y; wszystko tonie w  czarnym 
pyłku, który osadza się wszędzie. 
Widzę te same wymizerowane 
twarze i  ów błysk w oczach, któ. 
ry  znamionuje podniecenie i  zdecy 
dowanie na wszystko. Ludzie w 
gromadzie, połączeni jedynym 
pragnieniem, jedną niedolą, podej 
mują też rychło decyzję. O tym 
winni pamiętać panowie z Woje­
wództwa, którzy dotychczas zaw 

wysyłali sekretarzy związko­

wych, by ratowali sytuację. Ner­
wy robotników z kop. „Szczęście 
Luizy" są maltretowane ciągłymi 
zatargami z kombinatorami, któ­
rych władze ustanawiają, jako 
nadzorców i  ludzi godnych zaufa, 
nia. Na dole było już kilka wy­
padków zasłabnięć, złe powietrze 
i  brud, brak czystej wody dopro­
wadziły załogę do opłakanego 
stanu. Niektórzy dostali od tego 
brudu krost na twarzy, rękach i 
nogach.

Możliwości kopalni
Jaka jest dziś sytuacja eksplo­

atacyjna na kopalni? Pytam o te 
szczegóły, ponieważ jest to ważne 
dla opinii, która sądzi, że na ko­
palni „Szczęście Luizy" nie ma wa 
runków do dalszego podtrzyma, 
nia produkcji.

Tak nie jest. Kopalnia ta  mo­
że jeszcze przez 50 la t wydoby­
wać węgiel i  to dość dobry. Gór- 
ny pokład na którym znajdują się 
strajkujący, posiada jeszcze około 
300.000 ton węgla, to znaczy na 
dwa lata pracy po 350 ton dzien­
nie. Dalsza część tego pokłada 
zawiera mniejwięcej tę samą 
ilość, o ile pokład zostanie udo­
stępniony. Chodzi tu o zrobienie 
zamulki kosztem 12.000 zŁ Dolny 
pokład (Karoliny) zawiera od 
500.000 do 700.000 ton dobrego 
węgla w  pokładzie, grubym na 8 
metrów. Pokład ten nie jest je­
szcze uprzystępniony. Poza tym 
istnieje III pokład (Andrzeja) na 
przestrzeni 120 ha, grubości 2 me­
trów. Zapasów węgla starczy za 
tym, według zgodnego określenia 
robotników i nadgómików, przy, 
wydobyciu 10 tysięcy ton mie­
sięcznie NA 50 LAT PRACY. 
Przeciętnie wydobycie dzienne 
wynosi 2,7 do 2,9 ton na głowę. 
Jest to bardzo wysoka przeciętna. 
Celem wydatniejszej eksploatacji 
zasobów węgla tej kopalni, trze­
ba uruchomić połączenie kolejowe 

przestrzeni zaledwie kilkudzie. 
sięciu metrów, oraz małą sortow­
nię. Są to inwestycje stosunkowo
nie drogie, lecz nie ma czynnika, 
któryby się zajął uczciwie i  kon­
sekwentnie sytuacją kopalni i  za­
łogi.

Kontredans nadzorców
To co się wyrabiało z załogą w  

ciągu ostatnich dni, przekracza 
już wszelkie granice. W  ciągu 4 
dni zmieniono kilkakrotnie no- - 
wych nadzorców. Raz był Kurek, 
potem Primak, potem Kurek, potem 
Primak, Kurek, Primak. W  końcu 
nie było nikogo. W  tych warun. 
kach Rada Załogowa doszła do 
przekonania, że jest to niepoważ­
ne traktowanie sprawy ze strony 
władz i  przyłączyła się do straj­
kujących. Taka była sytuacja w  
czwartek.

90 proc, załogi to niepodległo­
ściowcy i  synowie niepodległo­
ściowców.

Zadania strajkujących
Czego domagają się strajkujący 

konkretnie:
1) wypłaty zaległych zarobków 

za lipiec (40 proc.) i  zaliczki za 
sierpień (55 proc.)

2) utrzymania warsztatu pracy,
3) regularnej wypłaty zarobków,
4) zapłacenia dniówek od 2-go 

września,
5) zagwarantowania prawa do 

ubezpieczenia emerytalnego.
Tu trzeba dodać, że składki do
}. Br. i  inne potrącone robotni­

kom, nie zostały odprowadzone 
przez Zarządców do właściwych 
instytucyj. W  związku z tym zało. 
ga wniosła skargę do prokurato- 
ra. Pomocy strajkującym w  żyw­
ności udzielił Konsum śląski, oraz 
właściciel składu Aug. Hajduk, za 

strajkujący składają podzlęko-

Tak przedstawia się sytuacja ko 
palni i  załogi „Szczęście Luizy". 
Warunki te domagają się natar­
czywie zasadniczego uregulowania 
sprawy.

żegnam serdecznym uściskiem 
dłoni strajkujących; —  dają mi 
pozdrowienia dla wszystkich na 
górze. Wierzę głęboko, że walka 
tych ludzi odniesie w  końcu oożą- 
dany rezultat. H. 5.
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Przed wyborami samorządowymi
Co to  je s t sam orząd  dem okratyczny?

Ks. Biskup podlaski potępia
rasizm, nacjonalizm i to ta lizm

Zdawałoby się, że instytucja | stytucję samorządu. A  więc do- 
samorządu nie wymaga ani bliż- starczanie wody za pomocą wo-

dociągu do każdego mieszkania, 
dc::ąrczanie światła, gazu, a na 
wet ciepła, usuwanie nieczysto- 

także nauczanie dzieci, 
opiekowanie się starcami, inwa­
lidami, zwalczanie chorób i t. p. 
i t. p.

Nawet takie dziedziny, które 
obecnie należą do Państwa lub 
nnych instytucji publicznych jak. 

sprawy wojskowe, wymiaru spra­
wiedliwości, ubezpieczenia i  t.p. 
nie mogą się odbywać bez współ 
udziału samorządu, który, ze 
swej strony powinien ułatwić 
mieszkańcowi wykonanie , obo­
wiązku względem państwa i 
tych instytucji i  przyczynić się 
do jak najlepszego i  jaknajtań- 
szego wykorzystania publicznych 
urządzeń, czy to przez starania 
o ich urządzenie np. poczty, są­
du, kolei lub szosy, czy też przez 
organizowanie pomocy prawnej 
chorobowej dla mieszkańców. 
Słowem w samorządzie powin­
ny się koncentrować wszystkie 
te wysiłki, zabiegi i prace, któ­
re podnoszą dobrobyt, zmniej­
szają wydatki, dźwigają kultu­
rę i wiążą mieszkańca z urzą­
dzeniami i instytucjami państwo 
wymi ułatwiając mu życie i pra­
cę.

Ale niezbędną trzecią zasadą 
samorządu jest . wybieralność 
władz . samorządowych • przez 
ludność, przez wszystkich peł­
noletnich mieszkańców. Bez za­
chowania tej zasady możliwie 
w najczystszej formie nie ma 
prawdziwego samorządu. Dopó­
ki zasada ta nie znajdzie nale­
żytego zrozumienia u czynników 
decydujących, dotąd ludność: a 
z pośród niej najlepsze i najbar­
dziej twórcze jednostki stronić 
będą od samorządu i usuwać się 
od udziału w pracach samorzą­
du. Powoływanie władz samo­
rządowych nie w drodze wybo­
rów swobodnych i  uczciwych, pa­
raliżuje i  zniekształca wolę lud­
ności, fałszuje obraz potrzeb : 
stosunków miejscowych, .wpro­
wadza w błąd władze państwo­
we i  opinię publiczną co do sta­
nu nasilenia potrzeb w różnych 
dziedzinach życia oraz nastro­
jów i  stosunku ludności do pań­
stwa, jego urządzeń i  admini­
stracji. Powodować to musi we 
wnetrzne zakłamanie, cc prowa­
dzi do wielkich błędów gospo­
darczych i organizacyjnych.

Czwartym skolei warunkiem 
prawdziwego samorządu jest za 
gwarantowana ustawowo i fak­
tycznie przestrzegana samo­
dzielność i  NIEZALEŻNOŚĆ sa­
morządu. Samorząd zależny fi­
nansowo i  administracyjnie od 
administracji państwowej 
jest samorządem, jest tylko pod 
ległym administracji państwo­
wej samorządem lokalnym, w 
którym biorą udział więcej dla 
dekoracji niż dla samodzielnej, 
twórczej pracy, poszczególni 
mieszkańcy powołani choćby na­
wet w drodze wyborów. Samo­
rząd musi mieć prawo samo­
dzielnej decyzji w granicach 
konstytucyjnie określonych. Sa­
morząd nie może być podpo­
rządkowany władzom admini­
stracji państwowej, ale powinien 
funkcjonować samodzielnie i  za 
swoją działalność ponosić odpo­
wiedzialność przed mieszkańca­
mi miasta, w czasie wyborów po 
ukończeniu kadencji lub w  wy- 
padkach w ustawie wskazanych, 
zaś za działalność "sprzeczną z 
prawem powinien odpowiadać 
przed sądem państwowym a nie 
przed władzami administracyj­
nymi nadzorującymi jego prace. 
Władza nadzorcza powinna mieć 
prawo unieważnienia uchwał 
sprzecznych z prawem, a w wy­
padku stwierdzenia działalności 
szkodliwej skierowania sprawy 
do decyzji sądu.

Również ŚRODKI PIENIĘŻ­
NE, potrzebne samorządowi do 
wykonania jego zadań powinny 
być określone w ustawie, a ich 
wysokość powinna być zależna 
jedynie od uchwał władz samo­
rządowych, a nawet w pewnych

szych objaśnień, ani też dodat­
kowych przymiotników, gdyż sam 
wyraz „samorząd" dostatecznie 
określa charakter i  istotę samo­
rządu. Tak niestety nie jest, a 
szczególnie w chwili obecnej, 
kiedy ogólnie dotychczas właści 
wie rozumianym słowom nadaje 
się zgoła inną treść, inne zna­
czenie, a instytucjom samorządo 
wym wyznacza się inną często 
rolę.

Także z uwagi na własny in­
teres wkłada się wręcz inną 
treść w pojęcie, które przywy­
kliśmy oznaczać nazwą samorzą­
du. Ot takie sobie prostactwo 
myśli, które nakazuje ludziom 
widzieć w samorządzie instytu­
cję, w której oni „sami", wyłącz 
nie sami, mają rządzić. Tak to 
np. wydaje się naszym kamie- 
nicznikom, fabrykantom i  t. p., 
dla których najważniejszym ty­
tułem do sprawowania samorzą 
du w mieście lub gminie jest 
posiadanie nieruchomości lub 
przedsiębiorstwa. Według tego 
prostackiego światopoglądu — 
wszyscy inni ludzie zamieszku­
jący miasto, gminę lub wieś w 
samorządzie wiejskim lub miej­
skim nie powinni uczestniczyć, 
a co najmniej rola tych ludzi i 
udział w samorządzie mają być 
mocno. ograniczone i podporząd­
kowane interesem posiadacza 
nieruchomości lub przedsiębior­
stwa.

Temu prostackiemu światopo 
glądowi ulegają także często i 
władze państwowe, ogranicza­
jąc w różny i  przemyślny spo­
sób rolę i  znaczenie człowieka, 
mieszkańca wsi czy miasta,, w 
jego zbiorowych codziennych 
sprawach, potrzebach i- zada­
niach, ucieleśnionych w samo­
rządzie.

Podstawową zasadą prawdzi­
wego samorządu jest jego PO­
WSZECHNOŚĆ, to znaczy, że 
nikt z pełnoletnich mieszkańców 
miasta, czy wsi nie powinien 
być wyłączony od prawa uczest­
nictwa w samorządzie i  cd moż­
ności' bezpośredniego lub pośred 
niego oddziaływania na sposób 
prowadzenia i bieg prac samo­
rządowych. Rozumie się samo 
przez się, że ustawa samorządo­
wa określa sposoby udziału 
mieszkańców w wykonywaniu 
zadań samorządu, tak samo jak 
członkowie organizacji ustalają 
najpierw statut i  regulaminy, 
w-g których mają się rządzić 
organizacji, do której należą. Je 
żeli jednak ustawy’ samorządo­
we wyłączają niekiedy poszcze­
gólnych mieszkańców od uczest­
nictwa w samorządzie i  to w 
wypadkach, gdy chodzi o osoby 
karane za pospolite przestęp­
stwa, chorych umysłowo lub też 
notorycznych żebraków, to tylko 
potwierdza słuszność samej za­
sady. Stwarzanie w ustawie 
sztucznych ograniczeń przez pod 
noszenie granicy wieku, posiada 
nia, wyznania, narodowości, czy 
rasy jest sprzeczne z podstawo­
wą zasadą samorządu, zasadą 
powszechności.

Drugą podstawową zasadą sa­
morządu jest jego INTEGRAL­
NOŚĆ. Nie powinno więc w za­
sadzie być takich spraw, któreby 
w mniejszym lub większym za­
kresie były z pod kompetencji 
samorządu wyłączane. Samorząd 
bowiem jest organizacją ludno­
ści, zamieszkałej na pewnym ści 
śle określonym terytorium, powo 
łaną do zaspakajania potrzeb 
zbiorowych tejże ludności. Jest 
więc organizacją przede wszyst­
kim gospodarczą, przez którą 
ludność jaknajekonomiczniej 
danych warunkach organizuje 
swoje sąsiedzkie życie i  zaspa­
kaja zbiorowe potrzeby. Ekono­
mia uczy, że potrzeby ludzkie 
są nieograniczone, tak samo i 
potrzeby zbiorowe ludności nie 
dadzą się ograniczyć. Obserwu­
jemy przecież na każdym kroku 
zjawisko, że potrzeby, które do 
niedawna były zaspakajane, in- 
dywidualnym wysiłkiem poszcze­
gólnego mieszkańca, obecnie za-
spakajane są zbiorowo przez in- wypadkach podlegać uchwale-

niu przez ogół mieszkańców 
(plebiscyt) np. uchwalenie na­
dzwyczajnej. składki, czy podat­
ku na budowę drogi,, szkoły lub 
podobnych inwestycyj. Władze 
samorządowe zatwierdzane i  za­
leżne od władzy administracyj­
nej nie mogą skutecznie bronić 
spraw i potrzeb ludności, gdyż 
często obrona taka nie jest na 
rękę administracji państwowej. 
Nie trzeba bowiem zapominać, 
że w administracji państwowej

Przegląd prasy
OŻYWIENIE POLITYCZNE.

W  Polsce daje się odczuć duże 
ożywienie polityczne. Na temat te­
go ożywienia politycznego referent 
polityczny „Kuriera Polskiego" kre 
śli następujące słuszne uwagi:

„Już dawno nie było takiego ru.
chu i szumu w  całym  kraju, jak 
właśnie teraz, a  w szystko wskaza
je na to, : 
dzi się coraz w iększe  zain tetesoioa  
nie dla spraw  pcństw ow ych  i za­
gadnień politycznych . Wywołane 
to  jest  w  duże] mterze przygotowa  
niami do zbliżającego się r. 191,0, 
który dla przyszłego układu poli­
tycznego w  Polsce m ieć będzie 
pierwszorzędne znaczenie.

Społeczeństwo nie pozwoli się o . 
beeme, czy też  za  rok usunąć po­
za naw ias życia publicznego bez 
oporu i  w strząsów  wielce niebez­
piecznych. Czy i akie plany i za­
m iary w  ogóle istnieją. a  jeśli tak, 
kto, gdzie i  u jakich czynników?

N a to pytanie odpowiedź jestn ie  
zwykle , trudna, ale nieraz niepo­
dobna oprzeć się wrażeniu, —  że 
jest  ktoś, kto snu je takie projek­
ty na przyszłość i kto . czuje się 
dość silnym  na to, aby  narazić  
tk w ić  niemal w  bezczynności i  
cierpliwie czekać".

Dwa tylko zastrzeżenia.. Ożywię 
nie polityczne nie jest tylko wyni­
kiem przygotowań do. zbliżające­
go się roku 1940, - lecz wypływa z 
faktu, że uświadomienie społeczeń 
stwa wzrosło.

I dlaczego decyzje ostateczne 
mają zapaść dopiero w  roku 1940? 
Jest wiele .znaków na niebie i zie­
mi, że nastąpią, wcześniej. . 

„SPRAWA WITOSA".
Pod powyższym tytuleni „Głos 

Narodu" zamieszcza artykuł, do­
magający się wszczęcia dyskusji 
nad tą sprawą, oo w praktyce spro 
wadza się do żądania umożliwie­
nia mu powrotu do kraju, gdyż i- 
naczej „sprawa" ta . nie . może być 
załatwiona. Nie ze .wszystkimi 
przesłankami tego artykułu zgo­
dzić się możemy. Zwłaszcza rażą 
zaczepki „Głosu Narodu", które 
ni przypiął, ni przyłatała—kieruje 
pod adresem PPS. („Głos Naro­
du" ostatnio specjalizuje się, w.wa 
ce z PPS). Zasadnicza jednak ten 
dencja artykułu jest słuszna.

Na. wsi rośnie „legenda Wito-

„Jest w ięc n a  w si —  sprawa W1 
tosa  źródłem fermentu i przyczy­
ną jej. „politycznego radykalizmu", 
jak historia racławicka, strajk roi 
ny, m anifestacje tłumne w  Zielo­
ne Św iątki i  w  dzień 15 sierpnia' i 
t. p. N ie  łudźcie się, że co-innego. 
N ie! Sprawa Witosa;.."
• Wniosek ostateczny autora ,ar­

tykułu:
„Nie kanonizuję W itosa. Jeśli 

w róci do życia politycznego— i 
stem  przekonany, że Wróci —  
że będziemy zmuszeni krytykować  
jego działalność. Nie o to jednak 
w  tej chwili chodzi. R zecz je s t  w 
tym, że w ieś przechodzi przez gro. 
żny ferm ent „politycznego. radyka 

■ lizmu" i ż e  ten  radykalizm; «  
że j m ierze  m oże  być zażegnany  
prze z  załatw ienie sp raw y  Witosa?'. 
A dodajmy od siebie, że „spra­

wa-W itosa" nie jest tylko jego 
sprawą. Jest to także „sprawa" 
naszego tow ; Libermana i „spra­
w y ", ludowców: Bagińskiego i 
Kiernika.
„Sprawy" te należałoby załatwić 

choćby ze względu ha zbliżającą 
się rocznicę Niepodległości, w 
walce o którą wymienieni nie ma­
łe ponieśli zasługi. A jak sprawę 
załatwić, o tym pisaliśmy i powta­
rzać nie trzeba.

Ciekawe, że „Głos Narodu*? w i­
dzi w  powrocie Witosa środek 
przeciwko radykalizmowi wsi!

ŚWIĘTOSZKI.
Rozczulający jest „Głos Naro­

du". W  swym antypepesowskim 
kursie zagalopował się tak, że aż 
wpadł w'kłamstwo.- P. Hrabyk

pracują ludzie omylni, któr.zy 
nie zawsze właściwie i  dobrze 
interes państwa pojmują. Samo­
dzielny samorząd jest zresztą 
także skuteczną formą obrony 
obywatela przed zalewem i samo 
wolą biurokracji.

Oto są podstawowe , zasady 
demokratycznego samorządu. Ta 
kiego samorządu chcemy i o'ta- 
ki samorząd prowadzimy walkę.

ST. BRONA.

„Agencja Katolicka" ogłasza, powtó- 
iony przez prasę list pasterski bisku- 
, podlaskiego ks. Przeżdzieckiego. 

List teń zawiera szereg uwag, pod kto- 
i. każdy demo-

•ę zastrze- 
jest to głos naj­

bardziej ludzki i szczery z ostatnich 
słyszanych przez nas, a wychodzących

Jakże daleko odbiegają słowa bisku- 
i  Przeidzieckiego ód lotalistycznych 

poglądów „katolików" z ,Merkuriusza", 
„A.B-C." czy „IForsi. Dziennika Naro­
dowego".'

Przede uszsstkin, biskup podlaski 
zwraca się- przeciwko, wojnie:

■ „.‘.Wiifeę . wojnę, —- pisze. ks. bi­
skup. ;Słyszę huk armat, srezęk 
szabel,' bagnetów, odczuwam gazy 
Iroóąee- Nieustanne jęki... Widzę 
miasta, wsie, lasy, pola, pokryte ty­
siącami trupów...

„Kto twórcą tej grozy, tych nie- 
szczęść?! Jedna odpowiedź: ci, któ­
rzy: głusi są na wszelki głos prawa 
naturalnego, ci, którzy podeptali i 
depcą.Zakon Chrystusa, zakon miło­
ści bliźniego i sprawiedliwości... 
Zbrodniarzy oddają do sądów, któ­
re ich karzą, a czyż rząd państwa, 
który wojnę prowadzi w tym celu, 
aby zapanować nad innym pań­
stwem, aby ciągnąć z niego zyski, 
nie tysiąckroć i więcej jeszcze razy 
jest, gorszy- od najbardziej występ­
nych zbrodniarzy? !.„“

Żałować należy, że ks. Przeździecki 
!  mówi, które to rządy wywołują 
ijny'. Trzeba rzećzy nazywać 

IM IENIU i stwierdzić, że FASZYZM 
siewcą wojny.
sżąć o, nędzy bezrobotnych, o gło­

dzie i wyzysku, autor, listu pasterskie-

„Kurierze Porannym" zarzucił „Gło 
sowi", że dawniej chciał frontu 
wspólnego z PPS., a-teraz wyle­
wa na nią kubły pomyj i sojusz 
taki uważa za trefny.

W  odpowiedzi na to „Głos Na­
rodu" rozdziera szaty i  bijąc się 
pokornie w  piersi zapewnia 
„zwalczaliśmy wszelkie konszach­

ty  z PPS."
No, no tak świetnie nie b y ło .— 

Tacy znowu „czyści" panowie z 
dawnej chadecji nie jesteście.. Krę­
ciliście się wokół „Centrolewu" w 
roku 1930 i dreptaliście (w  bar­
dzo nielicznej grupie) po ulicach 
Krakowa w  czasie: Zjazdu Centro­
lewu: A- przed 'wyborami 1930 ro­
ku też uprawialiście„'konszachty 
z PPS.**. -Pocóż więc teraz uda­
wać, świętoszków? .

CZY NAPRAWDĘ 
USPOKOJENIE?

Półurzędowa prasa polska bije 
ton optymizmu po przemówie­

niach Hitlera ńa zjeździe w Norym 
berdze. Nic się nie bójcie rodacy, 
wszystko jest -.jaknajlepiej. ■ ,,Ejc- 
press Poranny", pisze, że Hitle; 
przemawiając do oddziałów ^.Słu­
żby Pracy" „wskazał na łopaty — 
symbolepracy pokojowej — jako 
na główne narzędzia obrony Rze­
szy, nie zaś na armaty i  karabiny* 
Dziennik zapewnia, że Hitler nie 
chce wojny, gdyż „przeżył okrop­
ności ; wojny, światowej". Zresztą 

będzie wojny; bo -Hitler prze­
milczał sprawę sudecką.

Zaiste przekonywające argumen 
ty. Czyż, panowie z „Expressu“  nię 
wiedzą, że metodą Hitlera jest u- 
sypianłe opinii, a po tym nagłe.za­
skakiwanie i tworzenie faktów do­
konanych? Czyż. mało było do­
świadczeń pód tym .względem? Ko 

zależy na usypianiu, polskiej o- 
pinii publicznej? Czyż,„Legion Po­
morski" nie ma też swojej wymo­
wy?

„CZAS" TEŻ USPAKAJA.
Również i  „Czaś" jest przekona 
y, że problem sudecki zostanie 

załatwiony w  drodze pokojowej i 
na Udowodnienie'tej tezy gromadzi 
tyle dowodów, że ta wielka ich 
ilość staje się aż podejrzaną. Czyż 
by dokonywana przy tej okazji 
obrona polityki Hitlera i Henleina 
i  napaści na Czechosłowację, były 
ekwiwalentem za niewydrukowa- 
nię zapowiedzianego, poświęcone 
go III Rzeszy numeru „Czasu* 1 * * * S'?

Organ konserwatywny, jedyny 
bodaj obok. „Gazety Polskiej" 
chwali „neutralną" (.?). politykę p; 
Becka, i wysuwa dwa postulaty 
pod adresem M. S. Z. co do poli­
tyki polskiej ,w związku z Sudeta­
mi. Cele te.mają być dwojakie: 

,,1.) niedopuszczenie do przesu­
n ięc ia . obecnie istniejącego układu 
sił na naszą niekorzyść, 2) wyw al 
czenie dla Polaków za Olza nale­
żnych ńn praw",- - 
Pięknie to brzmi, ale jak się . to 

ma odbyć:
„Utrzymanie równowagi sił, —

e i  tu przydałoby' się wy­
raźniejsze, jeśli nie otwarte ODGRO­
DZENIE SIĘ OD USTROJĘ KAPITA­
LISTYCZNEGO, sprawcy tego stanu

„Czas*
nie do rozrostu Trzeciej Rzeszy 
bez ekw iw alen tu dla Polski, 
ważnym  zadaniem polskiej polity  
k i zagranicznej".

Czyli innymj słowy, jeśli coś o- 
trzymamy (ekwiwalent) — to go­
towi jesteśmy umyć - ręce, jeśli nie 
dopomóc Hitlerowi do ■■ „rozrostu 
Trzeciej Rzeszy", czyli rozparcelo 
wąnia Czechosłowacji.

Nie bardzo to jest rycerskie, jak 
na potoipków naszych karmazy­
nów, no i nie bardzo bezpieczne 
dla Polski.

S-EK.

nerię", ks. Przeździecki wypowiada słu- 
uwagi przeciwko rasizmowi i wy­

bujałemu nacjonalizmowi. List poster-
podkreśla, że
„miłować swój naród to nie ana-

dy“. „My, wyznawcy Chrystusa, nie 
pójdziemy nigdy za głosem przesad­
nego nacjonalizmu, dla nas wzorem 
postępowania nie tylko w stosunku 
do pojedynczych ludzi, lecz i do 
narodów wzorem jest i  zawsze bę­
dzie Chrystus-. My, wyznawcy Chry­
stusa, idziemy za głosem Jego Na­
miestnika Piusa X I i  potępiamy 
przesadny nacjonalizm i propagowa­
ny obecnie rasizm".

Biskup podlaski nie ogranicza, się do 
potępienia rasizmu i  nacjonalizmu, ale, 

go wyróżnia od innych dostojnilców 
kościoła, występuje przeciwko PAŃ­
STWOM TOTALNYM, w których je- 
dni mają wyłączne prawo rozkazytea- 

a inni mają tylko słuchać i pła- 
W konkluzji list pasterski stwier-

„Twórtą tego stanu rzeczy jest 
chęć zysków jaknajwiększych, cho­
ciażby z największą szkodą bliź-

„państwo tylko wtedy jest potęż­
ne, gdy członkowie jeg 
ją udział w budowie, ł  
w rozwoju państwa**.

I  u  kwestii żydowskie) zajmuje ks.
Przeździecki przyzwoite stanowisko. 
Występuje wprawdzie w sposób nieo­
kreślony przeciw tym Żydom, którzy 
szerzą nienawiść do innych narodów, i 
aprobuje t. zw. antysemityzm gospodar­
czy, ale stwierdza, że wielu Żydów ży- 
je w nędzy i, jako wyznawcy Chrystu­
sa, takim biedakom katolicy winni po­
magać.

Dysonansem w tym liście jest nieuza­
sadniona i niczym nie umotywowana 
NAPAŚĆ NA SOCJALISTÓW:

„Katolik nie z imienia tylko, lecz 
i  s czynu, to jest katolik prawdzi­

wy, nie może iść za głosem socja­
lizmu i komunizmu i należeć dó ich
organizaeyj".

Ustęp ten świadczy, że nawet postę- 
powsza część naszego kleru nie małe 
się wyzbyć przesądów. Wciąż jeszcze 
argumentują i piszą według niewybre­
dnych recept klerykalnyćh « XIX, wie­
ku: „Uciekajta chłopy — socjalisty

Potępiwszy, co jest w t > rodzaju

r  WIADOMOŚCI SPORTOWE - j

POLONIA. — SKRA 6:1
Wczoraj odbył s ię  na boisku Skry 

treningów;/ m ecz piłkarski pomię­
dzy ligow ą druzj/ną Polonii 1 robot- 

ą Skrą. Ze względu n a  cbarak- 
treningowy, grano min. Zwy  
yła Polonia 6:1 (1.0, 1:1, 4:0). 

widać z  wyniku, Skra kondy­
cyjnie nie wytrzym ała do końca. 
Bramki zdobyli: dla zwycięzców Ci­
szewski, Kitla, Odrowąż i  Jaźnicki,

dla pokonanych Celejewski. 
REPREZENTACJA POLSKI 
POKONAŁA PWATT 7:3

N a Stadionie W ojska Polskiego  
R eprezentacja Polski zgrupowana 

obozie przed meczem z Niemca^ 
rozegrała m ecz treningów  

PWATT zwyciężając 7:3 (4.1).
Bramki zdobyli: Piontek, Szerfke 

i Wodarz (po 2) i Wlllmowski.

TEMIS
SUKCES BAWOBOWSKIEGO

I PORAŻKA TŁOCZYNSKIEGO
N a Lido pod Wenecją, rozpoczął 

się m iędzynarodowy turniej teniso­
w y, w  którym  startują dwaj ten i­
siśc i polscy: Ksawery Tłoczyński i 
Baworówski.

W pierwszym* dniu turnieju ład­
nym sukcesem  wykazał się Bawo- 
rowski, b ijgc . znanego ten isistę w ło­
skiego Palm ieri‘ego 5:7, 6:2, 6:4.

Porażki * doznał natom iast Ksawe­
ry Tłoczyć ski, u legając Francuzowi 
Lesueur 4:6, 4:6.

TURNIEJ TENISOWY  
PRACOWNIKÓW ELEKTROWNI 

WARSZAWSKIEJ 
W dn. od 1 do 6 b. m. odbył się v 

W arszawie otw arty turniej teniso 
w y o puchar przechodni zarządu 
Elektrowni Miejskiej.

W  turnieju startow ało 36 zawodni 
ków. W grze pojedyńczej zw ycię­
stw o odniósł Kubacki (E łektr.), bi­
jąc  w  finale Zbyszewskiego (Polo­
nia) 6:4, 6:8, 6:8, 6:3. W finale gry  
podwójnej Zbyszewski — Challier 
pokonali parę Burzyński —  Płodow  
sk i 6:4, 6:3, 6:4.

narowskiej.
W  skład ekspedycji polskiej wej­

dą:
Walasiewiczówna, która startow ać  
a  na 100 i 200 m . w  skoku w  dal, 

sztafecie  4x100 m. Nadto zgłoszo  
na została do oszczepu, lecz start w
tej konkurencji jest  wątpliwy.

Prócz W ałasiewiczówny w  biegu
i 4x100 m. wezmą udział: Ksiąź- 

kiewiczówna, Gawrońska i  Kałużo-
a.
W reszcie Flakowiczówna starto­

w ać będzie w  kuli, a  w  skoku w  dal 
—  Słomczewska.

S PAŃSTW  JUŻ ZGŁOSIŁO UDZIAŁ  
W  MISTRZOSTWACH FIS.

W ZAKOPANEM
Kom itet organizacyjny zawodów

F IS w Polsce, skierował zapytanie 
pisem ne do poszczególnych związ­
ków  narciarskich, celem  podania za 
potrzebowań na kwatery.

odpowiedzi na pismo to, 9 
państw  zgłosiło dotychczas swój u- 
dział w  naiciarskich m istrzostwach  
F IS  1939 r. w  Zakopanem, a  m iano­
wicie: Anglia, Francja, Niemcy, 
W łochy, N orwegia, Szwajcaria, Szwa 
cja, Grecja i  Czechosłowacja.

Łączna liczba zgłoszonych dotąd 
zawodników i przedstawicieli związ. 
ków wynosi 191 osób. Są to  jednak 
zgłoszenia w stępne o charakterze 
półoficjalnym, gdyż termin zamknie 
cia zgłoszeń do sam ych zawodów u- 
pływa dopiero 1 lutego 1939 r.

Sensację stanowi zapowiedziany 
udział 3-ch zawodników greckich, 
którzy po raz pierwszy w ystąpią na 
arenie międzynarodowej.

LEKKOATLETYK!!

Jak wiadomo, w  Wiedniu rozegra 
ne zostaną lekkoatletyczne m istrzo­
stw a. Europy 17 i 18 b. m . Reprezen 
tacja Polski na zawody te  wyjedzle 
z  W arszaw y 15 b. m . pod Mer. Woj

BOKSERZY WARSZAWY  
N A  TOURNEE DO DANH

Wczoraj ustalony został defini­
tyw nie skład reprezentacji bokser- 
sMej W arszawy na tournee do Da­
nii. Skład ten przedstawia się nastę  
pująco w  kolejności wag:

Rundstein, Rotholc, Czortek, Ko­
walski, KolczyńsM, Ożarek, Doroba 
I, Sowiński.

Kierownikiem drużyny mianowa­
ny zosta ł p. Pasturczak, sekundan­
tem  — p. Stam m. Bokserzy polscy  
w yjadą z W arszawy w piątek, do 
Gdańska, skąd w  sobotę statk iem  do 
Kopenhagi.

D rużyna polska rozegra w  Danii 
trzy  spotkania: 14 i  16 b. m . w  Ko­
penhadze, 3-ci m ecz na prowincji w  
term inie nieustalonym  definitywnie.
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Z a ta rg  p ra c o w n ik ó w
z Zarządem Spółdzielni Spoż. w Żyrardowie

Na tle zawarcia umowy zbioro­
wej powstał zatarg między skle­
powymi a Zarządem Powsz. Rob.

Strajk robotników 
masarskich w Radomiu
Po kilku konferencjach na temat 

zawarcia umowy dla robotników 
rzeżnickich w  masarniach prywat 
nych w  Radomiu, które wskutek 
nieustępliwego stanowiska właści­
cieli nie dały rezultatu, w  dniu 7 
b. m. robotnicy, czeladnicy oraz 
uczniowie rozpoczęli strajk.

Wierzymy, iż słuszna walka 
znajdzie poparcie wśród pro­
letariatu i zostanie uwieńczona 
zwycięstwem walczących robotni­
ków.

IV Ogólnopolski Kongres K.K.O.
W sobotę dnia 10 w rześnia rozpo­

czyna się  IV kongres K. K. O. w e  
Lwowie. Po uroczystym  nabożeń- 
sw ie  odbędzie s ię  o  godz. 10 plenar­
ne inauguracyjne zebranie Kongresu 
w  auli U niw ersytetu im . Jana Kazi­
m ierza (zagajenie, powitanie, w ygło  
szenle referatu p. t. „Rola komunal­
nych kas oszczędności w  rozwoju ka 
pitalizacjl w ewnętrznej w  P olsce);

O godz. 17 obradują kom isje: 
L Kom isja z referatem  p. t. „Działał 
ność kredytowa kom unalnych kas

DZIŚ OTWARCIE WYSTAWY SZPITALNICTWA
Dzisiaj o godz. 12-ej w  połu­

dnie w  gmachu Szpitala W ojsko­
w ego przy ul. 6-go Sierpnia róg 
Al. Niepodległości odbędzie się 
uroczyste otwarcie Pierwszej Pol­
skiej W ystawy Szpitalnictwa.

W ystawa otwarta będzie dla

Spółdzielni Spożywców w  Żyrar­
dowie. Akcję prowadzi Związek 
Prac. Spółdzielczych'.

Zarząd zaostrzył zatarg, zwal­
niając kilku pracowników przed 
zakończeniem petraktacyj. Byłoby 
konieczne, aby Związek „Społem" 
przyspieszył swą interwencję, ce­
lem likwidacji zatargu, gdyż nie- 
spółdzielcze stanowisko Zarządu 
Spółdzielni ,w Żyrardowie wywo­
łało wzburzenie wśród pracowni­
ków sklepowych, z którymi soli­
daryzują się miejscowi robotni­
cy — członkowie Spółdzielni. Nad­
to z akcją pracowników żyrar­
dowskich solidaryzują się również 
liczne zespoły, wchodzące w  skład 
Oddziału Warsz. Zw. Prac. Spół­
dzielczych.

oszczędności dla sfer  rolniczych1*. OL 
Komisja z  referatem  p. t :  „Próba 
życia now ych przepisów prawnych  
dla komunalnych k as oszczędności". 
III. Kom isja z  referatem  p. t. „Fi­
nansowanie przez komunalne kasy  
oszczędności stanu średniego" w  sali 
Izby Przem ysłowo - Handlowej.

W  niedzielę dn. 11 września 1838 
r. o  godz. 10-ej: plenarne zebranie 
Kongresu w  sa li R ady Miejskiej.

W  wolnym  czasie odbędą się w y­
cieczki i  zwiedzanie m iasta. (X)

publiczności od godziny 2-ej po 
poł. w  dniu otwarcia, w  inne dni 
od godz. 10-ej rano do 8-ej wie­
czorem. Wycieczki zbiorowe nale­
ży zgłaszać w  biurze Wystawy 
osobiście lub telefonicznie Nr. 
720-99.

Nie narażaj swej urody na niebezpie­
czeństwo, kupując naśladownictwa.

dują nazwę, przypominającą Palmolive, lecz to 
nie jest Palmolivel Nie pozwól się wprowadzać 
w błąd fabrykatom, które utrzymują, że są „rów­
nie dobre”. Jedynie mydło Palmolive, wyrabiane 
na olejku oliwkowym i palmowym, cieszy się 
od lat uznaniem milionów kupujących na całym 
świecie. Żądaj mydła Palmolive. Kup je dzisiaj 
jeszcze w znanym na całym świecie opakowaniu.

Wiadomości z całe) Polski
kupca Jana Manię. Adamczaka 
aresztowano podczas urzędowa­
nia w  biurze, Manię zaś i  Krokera 
w mieszkaniach po przeprowadzę 
niu u nich rewizji.

Dopuszczali się oni sprytnych 
oszustw. Mianowicie Mania i Kro­
ker jeździli samochodem po po­
wiecie i przedstawiając się za 
urzędników wydziału powiatowe­
go, kwestionowali nowowzniesio- 
ne budowle, a za milczenie pobie­
rali wysokie wynagrodzenia, lub 
też podejmowali się wykonania no 
wych rysunków, które w rzeczywi 
stości były zupełnie zbędne.

Aferą tą kierował Adamczak. 
Jako kierownik referatu budowla­
nego, dostarczał adresów właści­
cieli nieruchomości, którzy osta­
tnio wznieśli nowe budynki. Dal­
szych szczegółów afery nie można 
na razie ujawnić, ze względu na 
dobro śledztwa.

TRANZYTOWY POCIĄG SA- 
MOCHODOWY „ZGUBIŁ" 

75.000 PAPIEROSÓW.

Władze celne na punkcie grani­
cznym w  Tczewie zatrzymały wiel 
ki pociąg samochodowy niemiec­
ki, złożony z olbrzymiego samo­
chodu ciężarowego Nr. H.H. 43697 
oraz 2 wielkich wagonów przy­
czepnych. Pociąg ten, stanowiący

ZBRODNICZY NAPAD.
W Strzelnie napadnięty został 

późnym wieczorem 30-letni han- 
dlarz bydła Stanisław Wróblew­
ski i  pobity przez nieznanych 
opryszków. Napastnicy znie­
kształcili Wróblewskiemu twarz, 
ponadto obcięli mu nos i  oskalpo­
wali go. Ciężko rannego Wróblew 
skiego przewieziono do szpitala. 
OSKARŻONA O UŚMIERCENIE 

DWOJGA DZIECI.
Prokurator sądu w  Ostrowie 

wszczął dochodzenie przeciw An­
toninie Majchrzakowej, podejrza­
nej o uśmiercenie dwojga dzieci, 
bliźniąt swojej 25-letniej pasierbi­
cy, która powiła je z końcem sier­
pnia w  Bogusławiu pod Jaroci­
nem. Ponieważ matka dzieci cięż­
ko chorowała i musiała pójść na 
kurację do szpitala, dzieci zostały 
u maoochy, u której jednak wśród 
podejrzanych okoliczności zmarły 
w  ciągu 2-ch dni. Zachodzi podej­
rzenie, że Majchrzakowa zamo- 
rzyła je głodem.
ARESZTOWANIE KIEROWNIKA

REFERATU BUDOWLANEGO.
Z  polecenia władz prokurator­

skich aresztowano w  Nowym To­
myślu kierownika referatu budo­
wlanego w tamtejszym wydziale 
powiatowym Bronisława Adamcza 
ka, kreślarza Antoniego Krokera i

własność firmy niemieckiej Otto 
Kasch z Hamburga, jadąc przez 
Chojnice — Tczew tranzytem z 
Berlina do Prus Wschodnich „zgu 
b ił" około 75.000 sztuk papiero­
sów niemieckich.

Samochód niemiecki wraz z to­
warem celnym wydany zostanie 
po zapłaceniu skarbowi państwa 
cła za „zgubione" w  Polsce papie 
rosy niemieckie w  kwocie 37.400 
złotych.

ZAMORDOWAWSZY BRATA,
POPEŁNIŁ SAMOBÓJSTWO.

W  jeziorze Wolsa znaleziono 
zwłoki 24-letniego Stefana Bure­
go. Niedawno zamordował on swe 
go brata Jana, zadając mu 9 ran 
nożem. Bury zbiegł w  kierunku 
Łotwy. Władze sądziły początko­
wo, że przedostał się on na teren 
Łotwy. Obecnie jednak okazało 
cię, że Bury popełnił samobój­
stwo.

Czytajcie
prasą

socjalistyczną

Kącik radiowy
DZIŚ, DNIA 10.IX.38. — SOBOTA.
17.00 Muzyka taneczna z Dor. Dysi. 

Radiowej.
16.10 Recital fortepianowy Józefa Stni- 

dowiozą.
18.45 Wiersze Marii Pawlików skiej- 

Jasnorzewskiej.
19.00 Koncert rozrywkowy z Dor. 

Wyst. Radiowej.
20.00 Audycja dla Polaków za grani­

cę.
22-00 Koncert z Dor. Wysuwy Ra-

OSTATNIE DWA DNI WYSTAWY 
RADIOWEJ.

Wystawa Radiowa w Warszawie zo­
stanie zamknięta w niedzielę, dnia 11-go 
b. m. o godzinie lOej wieczorem.

W związku ze spodziewaną stąd wiel­
ką frekwencją zwiedzających i  wobec 
olbrzymiego powodzenia studia wysta­
wowego, postanowiono rozszerzyć pro­
gram i  dać w niedzielę 5 audycyj, z 
których 4 transmitowane i  jedną—ostat­
nią—jako powtórzenie zawsze doskona­
łego „Podwieczorku przy mikrofonie".

Niedzielne audycje w studio nadane 
będą w' godzinach: 12.03, 15,00, 16JO, 
18.00 i 20.45.

T a b e la  w y g ra n y c h
4 dzień ciągnienia IV klasy 42 Loterii Państwowej

I i II ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

25.000 zŁ Nr. 89365.
15.000 zł. Nr.: 112074 153304
10.000 z ł. N r.: 11991 13922 110344 

14767.
5.000 zł. Nr.: 25050 51641 32918 

133404 140378.
Po 2.000 zł. Nr.: 4578 8982 24034 

27527 34Ł36 35409 37191 39449 39782 
42673 54910 58S84 60223 67445 72.176 
84393 88210 -93812 110632 119762 
120505 128513 135822 138379 146603

Po 1.000 zŁ Nr.: 23579 25126 
27956 285S0 31336 31159 44410 60370 
64871 78200 79433 86327 95050 97026 
104022 105036 111636 114433 131800 
132019 138563 140913 151014 151424 
158122.

WYGRANE PO 250 ZŁ.
160 75 82 214 498 516 79 615 831

90 970 1147 62 508 10 754 92 822 44 
58 929 2100 306 59 471 501 77 86 721
79 883 3175 241 423 588 628 37 47
92 844 4022 29 62 287 417 623 94 830 
5061 163 67 261 432 605 651 53 749
80 89 91 800 36 66 978 6085 317 463 
508 51 714 21 844 45 62 7077 246 47 
334 83 419 27 653 734 35 79 898 974 
8028 50 113 88 307 81 469 677 899 
904 9185 2SS 90 383 729 10238 46 53 
356 682 794 93 815 11043 71 201 40 
432 593 363 72 760 815 -78 909 11 
76 12183 329 403 33 555 644 39 725
91 13028 38 107 29 202 309 32 64 531 
636 51 80 883 936 42 59 14069 163 
226 430 533 666 799 907 21 34 15062 
27 169 550 793 819 16012 282 449 
535 787 804 52 958 61 66 17024 74 76 
187 210 22 57 368 474 76 536 758 838 
504 25 50 88 18047 50 288 373 437 
560 602 20 23 748 53 848 935 55 63 
19052 66 231 53 334 441 612 26 74 
741 869 75 76 969 20162 297 571 629 
700 9 82 840 976 21062 174 291 425 
552 62 89 616 37 85 839 908 28 30 82 
22076 82 152 347 81 86 431 93 545 
683 866 978 23056 45 59 189 267 79 
328 448 867 91 92 94 903 24386 423 
32 66 71 602 54 601 25262 93 328 796 
814 17 952 26159 411 590 632 38 848 
911 27146 75 93 357 566 608 730 7 
78 802 48 28240 316 406 50 696 753 
70 82 99 853 55 29015 80 156 69 89 
253 569 768 934 59 30064 83 176 325 
400 523 71 620 89 701 60 85 817 
31460 66 587 611 14 75 767 829 39 
56 70 903 53 32016 59 92 193 213 57 
328 33 92 450 79 528 32 708 30 870 
33053 171 330 423 595 765 866 994 
34007 17 124 77 234 304 95 484 97 
591 621 40 700 90 851 946 98 35289 
447 78 535 685 805 23 60 70 996 
36023 138 82 270 354 450 520 807 64 
91 37092 221 34 306 443 69 726 824 
931 60 38019 227 32 84 90 325 442 
516 29 51 687 829 940 39022 35 57 
103 297 345 588 90 617 50 817 85 938 
40406 82 89 548 661 719 44 889 95 
991 41013 71 137 63 72 226 396 414 
65 625 766 811 42122 59 334 36 441 
614 703 30 874 960 99 43023 78 232
93 420 680 767 811 994 44070 208 45 
408 713. 947 74 75 45321 445 86 526 
737 77 834 966 46015 29 317 27 29 
457 575 629 826 68 956 74 47051 207 
84 92 343 54 407 556 760 48028 42 
176 479 626 753 49054 118 15 373 677 
715 800 62.

50032 49 361 71 562 643 72 731 70 92 
972 81 51108 209 576 52114 78 83 221 39 
401 550. 61 86 838 53034 202 328 457 555 
612 68 801 54229 333 403 42 636 73 96 
711 916 973 55246 366 81 437 70 643 750 
59 71 818 22 57 904 56141 200 433 65 507 
864 94 940 57065 237 369 430 59 501 20 
741 58067 93 136 310 15 531 661 754 78 
86 56203 320 691 96 810 42 77 60094 
103 89 204 61 384 86 88 429 88 570 622 
58778 85 942 76 88 91 61151 70 228 35 
52 347 526 705 939 62098 157 94 315 16 
33 503 73 755 75 847 63045 223 41 51 
77 582 741 82 64169 96 218 38 73 363 572
69 719 853 969 65032 67 308 420 33 34 
732 86 925 90 66367 86 412 67 504 3( 
646 870 986 67 292 507 732 50 85 874 
97 960 68125 93 237 43 308 476 570 610 
33 843 56 948 69082 116 247 422 532 
95 633 747 70077 167 273 607 842 71035 
116 282 427 48 53 80 601 54 959 72193 
209 27 62 92 341 92 740803 28 93 73142 
82 274 350 403 89 610 60 74035 261 421 
27 574 75 75000 269 389 616 703 26 886 
927 76156 209 113 325 463 534 43 634 72 
773 905 77040 74 252 301 499 525 673 83 
813 930 79 78065 139 522 49 703 9 
86 89 79029 41 212 74 315 50 552 60 73 
97 677 85 726 31 80038 246 355 58 417 
39 80 524 44 56 663 711 825 45 52 90 
911 77 71004 42 58 212 36 453 90 503 
19 70 611 27 95 703 15 82 82081 111 326
70 78 94 418 58 82 67 644 709 19 57 8302 
147 90 98 508 666 91720 81 843 936 58 
84021 187 97 221 29 351 415 56 532 64 
669 87 813 55 60 913 85111 36 47 233 
396 457 80 87 738 66 879 932 86016 89 
126 236 75 343 653 72 707 870 910 37 
74 87337 4120 515 16 22 609 16 721 53 
58 64 70 948 61 88023 130 59 303 453 
638 313 14 50 89069 81 113 58 234 37 
331 506 688 762 96 881 90063 300 66 424 
95 568 96 631 701 836 40 954 91039 67 
278 302 596 737 70 823 31 99 914 15 
92005 40 96 238 44 354 434 99 590 99 
823 46 69 904 93482 86 604 94 866 74 
925 34 94017 35 147 87 234 75 389 438
71 78 83 721 95029 136 409 744 61 92 807 
96139 56 379 566 807 943 97016 263 410 
89 535 71 895 921 70 73 98023 233 35 72 
91 418 633 58 973 88 99055 70 211 55 
338 447 94 650 810.

100027 49 133 364 543 887 987 
101004 52 89 379 409 504 10 20 824 
102015 76 88 118 48 64 87 94 317 
52 678 717 834 103189 356 533 43 53 
665 74 835 972 83 90 104050 91 176 
81 531 50 63 688 961 105129 246 51 
329 55 670 729 31 839 53 948 106005 
33 156 215 24 319 762 977 107101 
376 426 74 681 854 108118 127 707 
890 109036 390 468 686 110281 367 
68 435 54 691 748 53 924 111036 161 
78 269 310 37 567 70 628 57 904 75 
84 112191 281 520 92 615 69 753 894 
934 73 113119 502 91 797 842 60 902 
99 114330 37 52 88 462 89 560 73 
91 93 758 93 115076 235 41 811 409 
43 529 967 116009 41 142 278 409 
541 94 750 815 980 117002 37 258 
337 620 878 966 118062 121 97 201 
29 489 500 52 853 964 119018 34 247 
49 423 854 67 912 44 120016 39 47 
230 53 387 584 676 730 65 888 121061 
170 71 416 77 603 13 791 806 95 
122017 23 28 153 372 73 475 694 
757 812 907 123200 82 354 465 613 
942 63 124096 426 98 125190 211 463 
607 801 965 126036 104 268 69 74 
667 708 962 127195 239 75 81 413 15 
777 843 65 908 128313 81 415 685

747 816 82 129090 689 822 130119 50 
79 298 472 84 516 57 614 750 848 
909 131234 455 530 615 28 34 701 4 
132206 86 371 484 683 712 970 
133145 50 284 308 43 79 405 69 581 
636 806 134318 43 46 445 53 80 524 
63 768 81 135216 64 92 593 642 936 
65 68 136332 887 973 137449 659 724 
53 889 90 919 138083 174 284 487 
500 622 48 768 83 807 11 79 86 944 
139068 344 400 31 77 550 605 85 734 
46 52 85 140002 395 441 650 79 858 
92 948 141268 335 529 628 34 801 
988 142046 304 34 95 437 884 935 47 
143030 42 244 497 635 144078 101 
6 63 210 42 65 338 441 500 600 35 
91 704 25 869 916 64 145146 63 93 
316 458 531 63 679 734 68 830 79 
924 25 30 99 146090 118 72 203 53 
308 459 83 589 602 825 941 147252 
402 540 63 914 48 148129 78 294 364 
85 554 74 700 812 38 149010 437 77 
519 85 783 810 909 150115 296 561 
624 753 802 62 900 151023 230 451 
523 74 85 661 824 926 51 93 152039 
62 124 47 215 43 97 407 86 549 675 
749 51 892 153239 71 82 360 454 93 
525 38 87 818 906 59 74 154094 126 
58 63 225 363 429 520 648 55 713 65 
81 906 65 84 155097 147 64 503 677 
751 956 156044 84 1 4363 76 316 415 
581 612 799 846 49 998 157200 12 
370 664 66 732 50 816 78 158114 55 
430 643 822 159011 379 993 .

III ciągnienie
WYGRANE PO 250 ZŁ.

359 61 476 81 670 89 93 777 1348 
500 18 615 69 875 2364 499 528 767 
870 994 3057 77 243 325 674 96 797 
955 4000 74 135 47 94 556 93 99 681 
732 5017 252 351 462 514 611 6034 
135 544 673 767 858 7301 603 600 52 
952 8010 75 365 672 927 79 9164 269 
473 532 10054 175 272 483 86 963 
11029 151 550 76 638 76 98 706 824 
12157 256 74 83 482 13083 214 37 
314 415 98 822 86 954 14441 559 74 
711 30 999 15154 274 461 16099 105 
67 267 679 799 839 64 17107 28 206 
672 18160 219 366 71 720 935 75 
19215 381 453 920 20000 159 309 526
714 909 74 21240 68 490 768 22230 
56 539 642 935 41 2038 52 159 315 
24030 98 170 469 604 801 25106 341 
506 27 828 26227 81 314 417 583 
789 27021 230 424 595 616 38 837 53 
28005 246 373 643 776 29087 226 475 
742 30069 426 809 31114 577 79 32308 
51 65 952 33017 95 186 283 377 424 
548 761 92 976 34141 389 98 457 756 
35119 210 61 503 933 36095 378 442 
96 602 96 881 37080 299 968 38095 
146 79 91 237 485 775 39131 274 540
715 16 853 98 40130 250 41514 21 
668 42572 643 84 918 43302 79 694 
947 92 44490 523 46 45094 177 444 
929 46074 96 160 330 48426 515 634 
49093 137 320 588 636 739.

50757 51128 370 897 52540 856 
53424 54249 912 99 55000 173 302 
480 527 954 56030 45 66 256 488 722 
71 956 57110 32 67 419 528 641 844 
71 990 58139 62 75 838 90 59000 161 
858 60014 289 61 623 866 61115 46 
£54 734 872 926 62286 349 885 63016 
248 372 623 768 76 968 64047 480 
514 650 66 909 45 65346 402 6 567 
922 27 89 66360 408 16 633 43 309 
67216 327 882 68022 84 238 81 376 
670 76' 69079 217 333 465 947 70017 
586 774 71026 271 865 948 50 72342 
463.94  786 906 62 65 73017 67 167 
223 392 401 56 57 629 704 938 74243 
496 588 602 768 936 75103 19 637

921 75 76026 273 77073 255 314 98 
483 84 755 78116 872 79030 354 
80037 115 327 553 93 679 792 987 
81053 116 215 66 479 834 82001 4  156
98 356 891 83337 338 537 733 911 21 
38 41 84032 167 85038 47 59 'iót 
86181 383 86 491 87155 56 362 540 76 
634 871 89 919 87 88039 89 89106 54 
341 90276 885 906 91098 597 871 
92510 720 907 27 93927 44 83 94208 
769 990 95397 446 652 718 938 41 77 
96150 77 22 10 495 97991 98105 539 
966 9050 56 106 266 521 825.

100085 563 657 768 101253 484 733 
102798 103595 651 718 80 104523 682
794 105020 426 28 618 83 106118 307 504
795 107091 604 791 968 108676 1091143 
315 476 609 110379 450 515 646 111701 
112032 547 81 749 113199 300 3 731 826 
114294 499 902 115041 140 224 366 482 
561 834 89 117073 105 463 627 739 973 
118013 108 23 37 428 83 648 119045 58 
91 153386 120061 153 488 121101 418 
122379 465 660 123523 124080 235 63 345 
767 125050 231 126025 218 696 769 930 
38 127054 218 338 500 22 70 620 823 956 
62 128055 339 667 129464 724 959 130788 
131584 998 132563 805 942 133130 353 
468 544 71 54 917 134071 149 257 342 
565 135514 44 660 136048 359 472 546 
678 734 889 137019 276 399 460 t 
138126 46 65 210 49 340 42 449 881 89 
139275 608 744 140092 113 33 638 916 
141293 835 142172 237 356 79 554 59 
220 143130 429 956 58 144168 262 362 
804 145175 84 283 466 548 888 952 146158 
421 23 29 553 513 147214 301 148408 14 
94 97 582 149311 94 440 509 83 150031 
516 664 7745 803 151003 74 157 223 87 
515 89 608 881 152419 560 153258 355 
518 823 996 154334 521 44 877 984 155111 
240 313 419 780 81 944 157241 69 158279 
678 159643.

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

25.000 zł. Nr. 20842.
20M0 zł. Nr. 122538.
1SM0 zł. Nr. 72164.
10.000 ■<{. Nr. Nr. 67691 109284.
5.000 Nr. Nr. 6767.. 91436.
201)' zł. Nr. Nr. 27700 39692 42418 

42945 50524 51454 73765 74822 83222 
87874 S8079 90588 84609 125190 135739 
1378'3 141808.

1.000 zi. Nr. Nr. 8662 14481 23957 
30621 32124 35010 40056 40513 40898 
42718 43209 50143 55124 67651 81241 
93510 100919 106673 115094 123791 
126779 132089 132726 133799 138535 
150519 152433.

WYGRANE PO 250 ZŁ.
11 15 162 404 507 99 760 803 71 945 

53 94 1071 277 716 40 62 2017 57 224 
323 43 537 914 3105 82 94 369 557 672 
769 938 4276 456 667 707 800 49 5046 
320 60 4441 60 623 768 88 856 950 6238 
639 7014 57 200 328 629 833 89 8058 235 
389 455 65 724 876 9162 253 438 60 618
99 756 893 907 10050 109 67 567 11010 
763 73 12082 146 324 636 13041 135 226 
759 14066 110 478 784 838 988 15268 333 
97 415 968 16248 503 614 68 904 17078 
158 310 439 743 826 902 9 98 16161 454 
575 670 19257 495 671 754 807 46 20022 
667 21167 302 77 446 96 748 67 904 22020 
587 723 23036 63 109 203 50 69 94 387 
444 571 644 779 872 979 24005 6 84 241 
368 610.

25207 22 362 517 45 617 70 77 
26049 262 65 505 800 90 27281 364 
425 558 946 28001 233 619 758 83 996 
29090 239 61? 707 11 59 845 30012 
268 376 456 58 604 764 816 48 31202 
485 632 64 849 944 32011 123 44 716 
47 33013 442 624 808 13 930 73

3032 77 110 84 478 686 913 35140 70 
505 57 85 97 621 811 54 36012 635 
37043 109 200 4 568 632 821 38042 
275 419 94 823 918 39286 394 575 
861 40678 740 41232 423 24 544 47 
71 671 710 837 42007 79 91 236 687 
798 873 43353 525 924 44310 643 97 
797 958 45060 881 604 12 72 885 914 
57 4620.7 321 72  432 47020 79 .191 367- 
75 807 48342 78 494 703 986 49337 
437 963 50118 39 267 68 542 65 753 
816 28 51083 123 330 853 52261 564 
646 718 821 994 53104 66 262 54076 
775 945 55271 360 410 94 849 66191 
293 463 570 659 784 83Ż 57108 235 
106 448 58171 83 311 655 967 59209 
45 355 977 87 602 36 87 924 60317 
562 690 869 61369 624 793 915 62122 
369 497 588 689 899 63403 49 78 638 
64162 590 633 39 64 81 65123 246 
498 540 682 969 66035 546 675 747 
67096 537 652 917 68170 226 430 64 
575 870 69488 519 82 639 96 804 93 
915 70043 157 95 210 15 94 452 63 
730 921 71042 162 81 789 806 72100 
275 309 97 461 619 711 15 73062 176 
336 459 74191 221 500 613 77<ł 804 
10 75357 654 98 951 76020 260 667 
837 77390 469 551 65 624 869 906 75 
78282 597 639 57 795 79073 366 500 
629 34 52 755 80011 51 94 104 22 
48 428 619 36 847 65 81111 292 398 
510 633 43 82360 75 779 947 83220 
311 59 523 729 902 51 84200 46 669 
761.831 47 900 85010 431 86249 650
77 749 855 87133 86 760 88022 117 
620 89075 168 89 487 866 960 90351 
529 91242 80 423 26 537 647 718 878 
92272 332 536 93123 420 31 515 607 
740 860 94031 319 485 763 834 95053 
121 251 490 544 65 613 96195 282 
331 894 97234 78 97 781 850 958 81 
98166 256 374 403 708 83 99035 41

100059 82 73 470 691 101057 196 
352 652 810 901 102022 83 219 12 
722 71 894 103141 328 564 94 839 
104087 207 727 847 105420 619 776 
967 106113 247 306 918 107046 115 
282 97 317 448 809 981 108028 183 
384 918 74 109006 149 635 600 29 762 
110077 238 58 349 70 740 61 S96 
111405 112008 76 112 316 80 113013 
40 78 312 475 583 692 714 898 980 
114129 304 72 401 569 97 777 115068
78 161 233 347 116170 231 56 345 496
526 61 746 117022 349 923 63 118165 
724 919 -119140 47 978 120150 755 
121494 686 122024 454 95 545 633 35 
850 92 960 123450 513 891 124078 
386 949 125147 259 427 666 677 983 
126516 833 952 127253 545 668 
128168 301 7 62 477 539 613 920 
129183 241 408 504 743 61 130027
178 300 621 727 804 131288 577 715 
132080 180 572 976 133125 427 974 

-134063 498 996 135032 102 10 88 325 
400 539 802 8 136612 745 808 30 934 
137048 39 160 311 66 5?8 527 31 852 
920 138047 123 405 31 32 7
139015 414 788 861 913 140323 70 
517 795 141358 314 581 14.
279 373 658 751 143036 84 461 665 
746 925 144153 414 53 842 145083
571 97 -779 146059 383 564 767 804 
908 147136 247 349 442 61 668 723 
800 10 905 9 94 148033 237 64 507 £3 
73 850 149267 963 65 150748 87
151226 554 72 602 708 967 152334 
771 153505 696 725 154236 47 357 
420 633 735 93 155068 254 96 460 590 
697 156451 624 825 55 157213 95 350 
57 158057 201 22 467 837 159385 606 
57 939.

Radio warszawskie
SOBOTA, 10 września.

WARSZAWA I. 6.15 Pieśń. 620 Muz. 
(płyty) 6.45 Gimnastyka. 7.00 Dziennik.
7.15 Ork. wojsk. 8.00 Aud. dla szkół. 
11.00 „Śpiewajmy piosenki". 1125 Wal­
ce na fortepian (płyty). 11.57 Hejnał 
12.03 Aud. połudn. 15.15 Słuchowisko 
dla dzieci.' 15.45 Wiad. gospod. 16.00 
Ork. mandolinistów. 16.45 Jak wieś 
bawiła się w mieście przed 100 laty"— 
felieton. 17.00 Zespół Jana Smugi. 18.00 
Nasz program. 18.10 Rec. fortep. Józe­
fa Smidowioza 18.45 Wiersze Pawlików- 
skiej-Jasnorzewskiej. 19.00 Konoert roz­
rywkowy z DWR. W przerwie o godz.
19.20 Pog. akt. 20.00 Aud. dla Polaków 
za granicą. 20.45 Pog., dziennik, pog. 
21.00 „Płodozmiany"—pog. 21.10 Z pie­
śnią i tańcem przez Wielkopolskę 
(z Poznania). 2120 Wiad. sport. 22.00 
Koncert z R. W. D. 23.00 Ost. dziennik.

WARSZAWA I I .  13.00 Lekkie suity 
(płyty). 14.05 Parę informacji. 14.10 
Program. 14.15 Koncert rozrywkowy 
(płyty). 15.00 Wiad. sportowe. 15.05 
Zespół Kowalskiego. 17.00 Marnotraw­
stwo produktów — pog. 17.15 Ork. sym­
foniczna (płyty) 18.10 Muz. lekka i tan. 
(płyty). W przerwie: Życie kulturalne 
stolicy 22.00 Gluck „Orfeusz" — opera 
(płyty). 23.05 Muz. lekka i tan. (płyty).

NIEDZIELA, 11 września.
WARSZAWA I.
7.15 Pieśń „Ave Maria". 720 Ork. 

Lwowska. 8.00 Dziennik. 8.15 Audycja 
dla wsi. 9.15 Nab. Ok. godz. 10.30 Muz. 
(płyty)- 1L45 Dni Mickiewiczowskie w 
Nowogródku. 11.57 Hejnał z Krakowa. 
12.03 Poranek muzyczny pod dyr. Grz. 
Fitelberga. 13.00 „W setną rocznicę u- 
rodzin Asnyka" 13.30 „Po wywczasach" 
— muz. obiadowa. 15.00 Aud. Ja wsi.
16.30 „Przygoda" — premiera słuchowi, 
ska T. Fischera. Reż. Ant. Bohdziewi­
cza. 17.10 Strauss: Sonata. Zofia Rabce- 
wieżowa—fortepian i Tad. Lifan—wio­
lonczela. 17.40 Tygodnik dźwiękowy.
18.10 Podwieczorek przy mikrofonie. 
W przerwie o godz. 19.00 Chwila Biura 
Studiów. 20.00 Program. 20.05 Tr. z Lu­
blina Kongresu Młodej Wsi. 20.40 Prze­
gląd polityozmy i dziennik. 21.00 „Ta— 
joj“. 21.35 Wiad. sportowe. 22.00 „Ri- 
goletto" — Verdi*ego. Reportaż opero­
wy. 23.00 Ost. dziennik.

WARSZAWA II. 15.00 Zespół Le- 
wandowskiego. 16.00 Felieton akt. 16.10 
Soliści: Hel. Korwin-Sługocka (śpiew), 
Jadwiga Szamotulska — fortepian. 1625 
Program. 22.00 Muz. tan. (płyty) 23.00 
Dwaj słynni skrzypkowie w repertuarze 
inuzyki iiowoczesnej (płyty).

Piękne w l o t y
podnoszą umilę

Niezrównany s h a m a o a  
dla ia s n y c ii w ł o s ó w
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K R O N IK A  K R A K O W S K A
Wnesień-dla „Naprzodu"

Towarzysze! Towarzyszki!
Od blisko pół wieku, od chwili ukazania się pierwszego numeru, 

„Naprzód" nieugięcie walczy o wielkie ideały Ludzkości, o Wol. 
ność, Równość, Sprawiedliwość i  Braterstwo.

Służba masom pracującym i  ich dążeniom — oto hasło „Naprzo­
du",któremu nigdy się nie sprzeniewierzył, któremu był zawsze 
wiemy w dobrych i  ciężkich chwilach.

„NAPRZÓD" to przyjaciel człowieka pracy i  każdego, którego 
gnębi dzisiejsza potworna rzeczywistość;

„NAPRZÓD" informuje o wszystkich przejawach życia politycz­
nego, społecznego, gospodarczego i kulturalnego;

„NAPRZÓD" walczy z kflzywdą, wyzyskiem i uciskiem;
„NAPRZÓD" szerzy i pogłębia uświadomienie socjalistyczne 

wśród najszerszych mas ludności;
„NAPRZÓD" budzi zapał, wiarę i  otuchę do walki o lepsze Ju. 

tro;
„NAPRZÓD" piętnuje każde zło, gwałt, przemoc, fałsz, zakłama­

nie i obłudę;
„NAPRZÓD" wałczy szczerze i  uczciwie o czystą, rzetelną pra­

wdę;
„NAPRZÓD" wskazuje masom pracującym drogi i  cele walki;
„NAPRZÓD" wykuwa stalowy czyn ludu pracującego.
Każdy człowiek pracy winien czytać i  prenumerować „Naprzód".
Każda organizacja i  instytucja robotnicza winna z.aprenumero. 

wać „Naprzód".
Prasa jest potęgą, która urabia opinię publiczną.
Wroga, sprzedajna prasa, występuje przeciwko żywotnym inte­

resom ludu pracującego, przeciwko szczytnym hasłom socjalisty-

Akcja robotników przemysłu skórzanego
Zawarcie umowy w firmie „Krawar"

W. fabryce „Krawar" podpisa­
no nową umowę zbiorową, na 
podstawie której robotnicy uzys­
kali podwyżkę w wysokości 10%, 
a ponad to zatrudnieni przy kwa­

sach — dodatek od 25 gr. do 1.50 
zł. Zaznaczyć należy, że robotnicy 
tej firmy zorganizowani są w kla­
sowym Związku i dzięki temu od­
nieśli sukces.

P olska P a rtia  so c ja lis tyczn a
urządza w niedzielę 11 września 1938 roku

Zgromadzenia publiczne
pod hasłem:

Polska Partia Socjalistyczna, jako przedstawicielka mas pracu­
jących, musi stworzyć wielką prasę, która by się stała potężnym 
orężem w  walce o urzeczywistnienie jej programu.

Lud roboczy własnym wysiłkiem, w  pełnym zrozumieniu włas­
nego interesu, musi nie tylko utrzymać prasę socjalistyczne, ale 
powiększyć jej nakład, — tak aby znalazła się w rękach każdego

Miesiąc wrzesień iest miesiącem propagandy „NAPRZODU".
W  MIESIĄCU TYM WSZYSCY UŚWIADOMIENI TOWARZY­

SZE WINNI DOŁOŻYĆ WSZELKICH STARAŃ, ABY „NAPRZÓD" 
POWĘKSZYŁ SWÓJ NAKŁAD WIELOKROTNIE. WSZĘDZIE. 
GDZIE TYLKO TO MOŻLIWE, NA ZGROMADZENIACH, ZEBRA­
NIACH, W  GRONIE ZNAJOMYCH NALEŻY PROPAGOWAĆ „NA­
PRZÓD".

A wiec do pracy! Wspólnym wysiłkiem stworzymy wielkie dzieło! 
„NAPRZÓD" MUSI SIĘ STAĆ JEDYNĄ GAZETĄ CODZIENNĄ

WSZYSTKICH LUDZI PRACY!

Zamówienia kierował: Redakcja i Administracja „NAPRZODU** 
KRAKÓW, Św. Tomasza 11a. telefon 103-10

Konferencja delegatów związków zaw.
Zwołujemy szerszą konferencję delegatów Związków Zawodo­

wych w  Krakowie na dzień 10-go września b. r. na godz. 6 wiecz. 
w  lokalu Rady Zawodowej.

Sprawy bardzo ważne. Prosimy o punktualne przybycie.
PREZYDIUM RADY ZW. ZAW.

Kronika Bielska, B iałe) i okolicy

Zgromadzenia te odbędą się:
NA PODGÓRZU w Domu Tramwajarzy —  pi. Serkowskiego 7

-  o godz. 10 rano. . . .
W  ZAKRZÓWKU— ul. Twardowskiego 72 o. godzinie 4. po. poł,
NA OSIEDLU ROBOTNICZYM —  ul. Czarodziejska o ,godzinie. 

6 wiecz. . . .  -
NA BIAŁYM PRĄDNIKU — ul. Białoptądnicka 9a o godzinie 4 

po poł.
Przemawiać będą przedstawiciele OKR. p p s -
Towarzysze! Towarzyszki! OKR. PPS. KRAKÓW —
Stawcie się masowo! MIASTO IM. J. DASZYŃSKIEGO.

ODDZIAŁ: BIAŁA KOMORO WIC KA 4.

Z życia ceramików o ko li Bielska i Skoczowa
Wyznaczamy

Z Bochni

(kuiMt hMi M ito i
W dniu 4 września odbyła się 

w Bochni długo przygotowywa­
na manifestacja Chrześcijańskiego 
Fr. Gospodarczego, która —  we­
dług wielkich afiszy, olbrzymich 
transparentów rozwieszonych na 
całej szerokości ulicy, no i dużej 
ilości ulotek do robotników, chło­
pów i młodzieży — miała być 
wielką manifestacją „całego kato 
lickiego społeczeństwa bocheń- 
skiego", miała zjednoczyć cały 
„naród", skonsolidować go prze­
ciw żydo - komunie i  t. d.

W  akcji przygotowawczej udzie 
l i ł  „łaskawej" pomocy i p. bur­
mistrz Pacuła, dając robotników 
również i sprzęt strażacki dla roz 
wieszania transparentów — i to 
w  godzinach po południowych. 
Pisaliśmy już o podobnym wypad 
ku w roku ubiegłym, i dzisiaj 
przypominamy p. Pacule, że bur­
mistrz miasta nie jest ekonomem 
w swoim folwarku, ażeby dyspo­
nował robotnikami, jak również i 
sprzętem straży ogniowej dla kil­
kudziesięciu zendeczałych kup- 

. ców, którzy przecież — p. bur­
mistrz przyzna — nie stanowią w  
żadnym wypadku większości oby 
wateli naszego miasta.

„Frontowcy" przeszli ulicami 
miasta w  grupie około dwustu 
osób, wywołując na całej trasie 
salwy śmiechu ze strony publicz­
ności.

Zmobilizowano wszystko, co 
endeckie, sprowadzono swoich z

Grodkowie i z okolicznych wsi, 
udział wziął nawet san) kierow­
nik miejscowych endeków, Paj- 
dak, idąc na czele swoich kilku­
nastu chłopców, no i różnego ro­
dzaju wypędki, jak niedawni „ra- 
dykali"-w  osobie p. P.

Jakże to wszystko mizernie wy 
padło! Tak dalece, że poważniej­
si kupcy, nie chcąc się kompro­
mitować, nie wzięli udziału w 
tym śmiesznym widowisku, wie­
dząc, że społeczeństwo bocheń­
skie zupełnie wyraźnie odgradza 
się od awanturniczej polityki en­
deckiej; rezultat „parady" nie­
dzielnej jest tego najlepszym do­
wodem.

W  pochodzie śpiewano jakieś 
piosenki o Doboszyńskim, boha­
terze endeckim z wyprawy na My 
ślenice. Nie wiemy jak się czuł w 
tym towarzystwie p. Pacuła, słu­
chając takich piosenek. Winszu­
jemy, p. burmistrzu.

Na zgromadzenie nie dopusz­
czono naszych towarzyszy, któ­
rzy chcieli pójść, by wykazać ca­
łą obłudę aranżerów tej imprezy. 
Tak na ulicy, jak i. na zgromadzę 
niu, zmobilizowano policję. Fron­
towcy skompromitowali się do­
szczętnie, wykazali swoją zupeł­
ną nicość, a całe miasto śmieje 
się z aranżerów nieudanej im­
prezy.

Robotnicy na cegielniach tutej­
szego okręgu przemysłowego już 

1928 stanowili jedną z pod­
stawowych podwalin organizacji 
zawodowej robotników budowla­
nych. Następnie jednak, wskutek 
niezrozumienia i braku odwagi do 
obrony własnych delegatów, orga. 
nizacja rozpadła się a zarobki na 
cegielniach nie przekraczały w  ro. 
ku 1934 — 3 zł. ciężkiej pracy na 
dobę przy godzinach nadliczbo­
wych.

Dopiero rok 1936 przypomniał 
wszystkim robotnikom cegielnia- 
nym, że istnieje jeszcze siła, któ­
rej na imię organizacja zawodo. 
wa. Dzięki wysiłkowi wytrawnych 
towarzyszy na poszczególnych ce. 
gielniach udało się skupić prawie 
wszystkie cegielnie na tutejszym 
terenie przemysłowym, łącznie z 
p. ślusarczykiem w Bestwinie, 
gdzie w ogóle jeszcze nigdy nie 
było organizacji. Robotnicy uzy­
skali też w roku 1936 ładne rezul­
taty: dwukrotną podwyżkę płac 
oraz ogólne wyrównanie, to też 
zarobki te podniosły się przecięt­
nie o około 50 proc, tak, że mini­
malny zarobek na cegielniach dla 
robotników w akordzie wynosił 
5 złotych.

Solidarność ta nie podobała się 
jednak przede wszystkim p. ślu­
sarczykowi, który w  r. 1937 nie 
przyjął 5-ciu. najaktywniejszych 
robotników, a sami robotnicy nie 
mieli odwagi bronić swoich współ 
towarzyszy pracy. Skutki tego ro­
botnicy poznali na własnej skó. 
rze, gdyż p. ślusarczyk obciął 
dwukrotnie płace na cegielni, 
ogólnej ilości 26 proc., mimo że 
umowa zbiorowa nie została wy­
mówiona i  zarobki winny być 
płacone w wysokości pełnej z ro­
ku 1936 plus podwyżka 1 grosz 
od tysiąca cegły, jaką robotnicy 
uzyskali dodatkowo w r. 1937.

W r. 1938 spróbował tego sa­
mego kierownik cegielni p. Kor-

p. Białoń, który też nie chce 
przyjąć do pracy 5-ciu starych 
robotników, mimo, że umowa zbio 
rewa wyraźnie przewiduje, że w 
następnym sezonie winni być 
przyjęci do pracy przede wszyst­
kim pracujący już w  ub. roku. 
V / tej ' sprawie podjęte zostały 
konferencje w Inspektoracie Pra­
cy w  Bielsku.

Drugim osławionym gnębicie- 
lęm klasowych związków zawo­
dowych jest p. Białoń, właściciel 
cegielni w  NierOdzimiu koło Sko. 
czowa, który również postanowił 
sobie rozbić ruch zawodowy, sta­
rając się wydalać zorganizowa­
nych robotników, a na ich miej­
sce przyjmować ludzi majętnych 
z okolic Rzeszowa. Radzimy te­
mu panu, by ściśle przestrzegał 
warunków zawartego protokółu w 
Starostwie, gdyż na nic nie przy, 
da mu się oczernianie związku 
o umyślne strajki. W  obronie wy 
dalonych towarzyszy Sekretariat 
pódejmuje odpowiednie kroki, któ 
re raz na zawsze otworzą, oczy 
zacietrzewionemu przemysłowco­
wi, szefowi „Ozonu" uważające­
mu, że zarobek 2.80 zł. dziennie 
zupełnie wystarcza na utrzymanie 
rodziny robotniczej.

Robotnikom ceramicznym nie 
wolno zapomnieć, że jedyną ich 
obroną przed zachłannością pra­
codawców jest silna organizacja 
zawodowa, działająca skutecznie 
i w czasach dobrej koniunktury 
w przemyśle budowlanym i w 
okresie czasowego zastoju na sku 
tek wprowadzenia ustawy 
chu budowlanym w pasie granicz­
nym.

Jedno muszą sobie robotnicy na 
wszystkich cegielniach zapamię­
tać: Cennik plac i  należyte przyj­
mowanie do pracy w następnych 
sezonach zależne jest ściśle od 
siły organizacji. Dalej więc do 
pracy o utrzymanie 1 rozszerzenie 
działalności związku.

wysokie premie.
Każdy towarzysz i  towarzyszka mogą zdobyć wysoką premię 

jeżeli zdobędą nowych abonentów „Naprzodowi"!
W związku z miesiącem propagandowym „Naprzodu", trwają­

cym od 1 września do 30 września, wyznaczamy dla wszystkich 
towarzyszów i  towarzyszek, którzy zdobędą pewną liczbę STA­
ŁYCH ABONENTÓW następujące premie:

Za 10 NOWYCH STAŁYCH ABONENTÓW 10 zŁ
Za 20 NOWYCH STAŁYCH ABONENTÓW 25 zł.
Za 30 NOWYCH STAŁYCH ABONENTÓW 37 zŁ
Za 40 NOWYCH STAŁYCH ABONENTÓW 50 zł.
Za 50 NOWYCH STAŁYCH ABONENTÓW 65 zł.
Okres werbunkowy liczy się od 1 września i  trwa do 30 września. 

Wypłata premij nastąpi dnia 1 października w  lokalu naszego 
Wydawnictwa.

Werbujcie więc nowych czytelników „NAPRZODU" w  szeregach 
robotników i pracowników umysłowych.

PAMIĘTAJCIE ZAWSZE I WSZĘDZIE, że tylko prasa robotnicza 
informuje ludzi pracy SZCZERZE i  UCZCIWIE O WYDARZE­
NIACH politycznych, gospodarczych i  społecznych.

Każdy nowy abonent „NAPRZODU" TO NOWY TOWARZYSZ
W WALCE O SPRAWIEDLIWY USTRÓJ SPOŁECZNY.

W Y D A W N I C T W O  
„NAPRZODU" 

w  K r a k o w i e -

H i s t o r i e  d n i a

Sądzimy, że p. Pacuła 
do dymisji.

dojrzał

ZAWIADOMIENIE
i  nowo otw arty dawny JÓZEF Ĥ stauraila

a własną, wytwórnią wędlin przy ul. LUBICZ 9 (naprzeciw kolei) pod 
dewizą: Dobrze —  Dużo a Tanio. O liczne odwiedziny uprasza nowy

zarząd.

Uroczystość TUR-a w Andrychowie
W Andrychowie, w Domu Ro­

botniczym odbyła się podniosła 
uroczystość 15-lecia T.U.R.-a i 
10-lecia orkiestry.

Na uroczystość przybyły od­
działy T.U.R.-a z terenu andry- 
chowskiego, oraz delegacje od­
działów T.U.R.-a^ P.P.S. i Związ­
ków Zawodowy cli z bialskiego. O 
godzinie 10 zagaił nrczystość tow. 
L. Karkoszka, witając przybyłe 
oddziafy, delegacje, przedstawi­
cieli bratnich organizacji i gości, 
a orkiestra odegrała „Czerwony 
Sztandar11.

Po odczytaniu przez tow. Kar­
koszkę zarysu działalności TUR-a, 
wpisanego do książki pamiątko­
wej, nastąpiły dalsze produkcje, 
jak deklamacje, śpiew i muzyka. 
Tow. Zawierucha imieniem O. Z. 
T. U. R. wygłosił przemówienie, 
w którym scharakteryzował 15-let- 
nią działalność TUR-a i jego żą­
dania na przyszłość, oraz piętrzą­
ce się przed nim trudności. Na­
stępnie omówił wspaniały rozwój 
orkiestry.

Składali życzenia ttow. Rudolf 
Klimczak imieniem oddziału

włókniarzy w Bielsku i O. K. R. 
P. P. S w Białej, tow. St. Klim­
czak imieniem Zw. Metalowców 
w Bielsku i  tow. Gandorski imie­
niem TUR-a w Komorowicacb.

W dalszym ciągu programu 
TUR. Andrychów odegrał dosko­
nale sztukę dramatyczną pod tyt.

W uroczystości wzięło udział 
około 300 osób. Całość akademii 
wypadła znakomicie.

Wieczorem pdhyła się zabawa 
taneczna.

Kina
ADRIA: „Świecznik królewski". 
ATLANTIC: „Więzień z diabel­

skiej wyspy" i  „Kalif Bagdadu". 
LOPP: „Panowie z towarzystwa"

1 „Jej obrońcy".
PROMIEŃ: „Zawiniłam".
STELLA: „Łódź śmierci" i  „Życie na

dnie morza Adriatyckiego".
WANDA: „Perły korony".
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „Lekarz

pięknych kobiet".
UCIECHA: „Draga młodość".

TRAGICZNY WYPADEK.

W ezwano Pog. Rat. na ul. Lwow­
ską do Abrahama M altera, la t 29, 
ślusarza, zam, przy ul. Kołłątaja 14, 
który jadąc tram wajem  linii nr. 3, 
stal na tylnym  pomoście i  wypadł, 
doznając złamania kręgosłupa i  że­
ber. M altera w  stanie ciężkim  prze­
wiozło Pog. R at. do szpitala św. Ła­
zarza.

ZABRAŁA PŁASZCZ, BUCIKI 
I  UCIEKŁA.

Anna Skoczeń, przebywająca w  
patronacie dla kobiet przy ul. Ka­
sztelańskiej 24, skradła z korytarza 
płaszcz dam ski i  parę bucików, war 
tości około 45 zł., na szkodę Zofii 
Niewiadomskiej __  i  zbiegła w  nie­
wiadomym kierunku.

OBŁAWA.

Organa policji przeprowadziły o. 
bławę na terenie m iasta Krakowa, 
w  czasie której zatrzymano 39 osób,

przeważnie podejrzanych o dokona­
nie szeregu kradzieży mieszkanie- 
wych.

Nadto ubiegłej doby organa poli­
cji zatrzym ały i  doprowadziły za  ró. 

przestępstwa i do stwierdzenia

Radio krakowskie
SOBOTA, 10 września.

3.10 Muzyka lekka (płyty). 11-25
Z twórczości W. A. Mozarta (płyty). 
15.10 Lokalne wiadomości gospodarcze.

Pogadanka aktualna. 17.10 Kon­
cert orkiestry dętej Pocztowego Przy­
sposobienia Wojskowego pod dyr.Fran- 
ciszka Nierychty. 17.50 Program. -17.55 
Wiadomości bieżące. 21.00 Chwilka spo­
łeczna. 21.05 Lokalne wiadomości spor-

Z miasta
TABLICE REGULUJĄ RUCH 

PIESZYCH.

W  związku z  zaostrzeniem  kon­
troli ruchu drogowego n a  ulicach 
Krakowa —  ustawiono w  najruch­
liw szych punktach m iasta tablice 
orientacyjne. Tablice te  regulują 
ruch pieszych n a  najbardziej ruch­
liw ych skrzyżowaniach.

Repertuar
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO.

Sobota, 10.IX: „Jan".

Niedziela, l l . I X  po poł.: „Wio­
senne porządki", wiecz. „Jan".

NAJBLIŻSZA PREM IERĄ teatru  
im. J . Słowackiego będzie komedia 
Romana Niewiarow icza p. t . „Gdzie 
diabeł nie może..." w  opracowaniu 
scenicznym  reż. Józefa Karbowskie­
go-

KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „U- 
bóstwiana" —  Marta Eggerth.

NIEDZIELA, 11 września.
8.35 Pog. dla rolników .Jesienne tro­

ki- gospodyni wiejskiej" — wygłosi
.aap. Zofia Kowalska. 8.45 Muzyka lu­
dowa (płyty). 9.05 „Skrzynka rolnicza" 
inż. Lech Rościszewski. Po nab. około 
godzin 10.30 Muzyka (płyty z Warsza­
wy). 11.45 „Kultura i sztuka": „Teatr, 
muzyka i film w Szwajcarii", felieton

,-głosi Maria Sandoz. 20.00 Program. 
.05 Piosenki z filmów (płyty). 2055

Lokalne wiadomości sportowe. -

Radio śląskie
SOBOTA, 10 września.

.35 Audycja poranna —  płyty. 6,29
Muzyka z płyt (W-wa). 11-25 Muzyka 

płyt (z Warszawy). 1350 Wiadomo-
__i bieżące. 14.00 Muzyka obiadowa Z 
płyt (z Krakowa). 15.10 Giełda, zbożo­
wa i towarowa w Katowicach. 17.00 
Koncert życzeń. 1750 Wiadomości spor­
towe. 17.55 Program na jutro. 21.00 Po­
gadanka aktualna.

NIEDZIELA, 11 września.
6.15 Audycja poranna (płyty). 855

„Przezorny ogrodnik myśli już o kwia­
tach wiosennych" — pog. 8.45 Piosenki 
i  tańce (płyty). 9.05 „Szkolimy działa- 
ozy robotniczych" — reportaż, wygłosi 
Edward Wawrzoń. 9.15 Transm. z  Die­
cezjalnego Zlotu Mężów Katolickich w 
Chorzowie. 11.45 „Co słychać na Ślą­
sku?" -  opowi- red. Adam Mikulski. 
20.00 Program na jutro. 20.05 „Có nie- 
dzieła u Karlika" — brzmi piosneczka, 
gro muzyka" — audycja regionalna w 
oprać. Stanisława Ligonia. 2053 Wiad. 
sportowe.

Redaktor odpowiedzialny; JERZY CESARSKI. Odbito w drukarni So. Nakładowo - Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, Warecka


